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Kok XXXI. Wtorok, 21 muren t9:t9 r» — I..ENS (P. de C.) — ]^ardl, 2t Mars 19it9. ^’r. «8. :

Oburzenie w świecie na akt brutalnego gwałtu dokonanego na narodzie czeskim.
Pełnomocnictwa dla rz^du Daladiera uchwalone bez zastrzeżeń.
Premier Iłaladier w mocnych przemówieniach przedstawił w Izbie 

Posłów i Senacie konie<*zność udzielenia rządowi możliwości 
natychmiastowego działania wedle potrzeby chwili.

Pierwsze dekrety dotyczące zwiększenia w^ytwórczości broni i 
rw'iększenia sity obronnej armii Prezydent podpisze w poniedziałek

PARYŻ. 20. 3. — Po krótkich obra
dach w sobotę Izba Posłów a w nie
dzielę Senat, uchwalili szerokie pełno
mocnictwa, których domagał się rząd 
p. Daladiera, aby Francja mogła po
djąć zarządzenia, konieczne ze wzglę-
du ' położenie, wytworzone w Euro-
pie J padem Niemiec na Czechosło- 

wację. Natychmiastowe nchwalenle 
pełnomocnictw, po zgłoszeniu projektu 
przez rząd, nie jest tylko wielkim suk
cesem dla rządu. Jest ono przede wszy
stkim wyrażeniem zdecydowanej woli 
narodu przegotowania się na każdą 
możliwość, celem obrony Francji i wol
ności oraz odparcia każdego ataku.

Uchwalenie pełnomocnictw w tem
pie rekordowym wywołało ogromne 
wrażenie w całym krają i zagranicą.

Paryż, 20. 3. — W nocy na piątek 
komisja finansowa Izby, po wysłucha
niu wyjaśnienia premiera Daladiera 
wypowiedziała się za pełnomocnictwa-

mi 26 głosami przeciw 17. — W sobotę 
obradowała nad projektem pełnomoc
nictw Izba Podów. Socjaliści i komu
niści wypowiedzieli się przeciw pełno
mocnictwom, których konieczność u- 
zasadnA premier Dałacher. 321 głosa
mi przeciw 264 Izba uchwaliła pełno
mocnictwa.

W niedzielę po południu obradowa
ła komisja finansowa Senatu, która 
po godzinnych zaledi^e obradach wy
powiedziała się za pdnomocnictwami 
25 głosami przeciw 2. — Po południu 
Senat, po przemówieniu mocnym p. Da
ladiera prawie jednomyślnie, bo 286 
głosami przeciw 17 uchwalił pełnomoc
nictwa.

wiek w czasach pokoju otrzyma rząd 
francuski. Pełnomocnictwa pozwalają 
rządowi na wydanie zarządzi w dzie
dzinie wojskowej, finansowej 1 gospo
darczej.

M. im. .przewiduje się. przed^ż^e 
czasu pracy we wEs^rstldch fabryraRi. 
pracujących dla obrony narodowej. Ce
lem powiększenia zapasu materiału 
wojennego rząd może dokonać odpo
wiednich zakupów zagranicą. Siła ar-
mii i pogotoat^^iy ma być zwiękazo- 

Rada MInśtrów w poniedziałekne.
przedłoży rządowi pierwsze zarządze
nia.

•k

^n»t. dr. Staaiilaa StroAakl.
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Pełnomocnictwa 
bez zastrzeżeń.

Paryż, 20. 3. — Uchwalone przez 
parlament pełnomocnictwa są jednymi 
z najobszerniejszych, jakie kiedykol-

0 los Polaków w Niemczech.
(KoreapoHdeneJa icl4una ,fNarodoicea^*)

Warazawa, w marcu.
Sprawa ludności polski w Niem- ' 

ezech, a o której w Polsce, wpły- ■ 
wem urzędowej t zw. przyjaźni poi- 
sko - niemieckiej, za mało się mówi, 
tylko od czasu do czasu wyjAywa w o- ' 
brodach sejmowych 1 senackich. W 
Sejmie, poza wiankami w mowach 
w tdcu rozpraw budżetowych w m. ' 
ub„ wniósł Im. poe. Lubelski interpela
cję o prześladowaniu i wynarada5via- 
niu Polaków w Niemczech, na którą p. 
minister Beck odpowleddał 8-go b. 
TO., jak zwykle, bardzo ogólnikowo. W 
Senacie mówił o tym senator Kornke 
również w toku rozprawy budżetowej ' 
11-go b. m. z dużą wyrazistością.

Tymczasem zaś okaztdo się, że z ■ 
Kiemcami trudno jest mówić o tych ' 
uprawach.

Oto od 27-go lutego do 9-go marca 
r. b. toczyły się w Berlinie rozmowy 
jtobko - niemieckie w sprawach, zwią
zanych ze stosowaniem oświadczenia 
wspólnego z 6-go listopada 1937 o 
nmiejsz^iach u nas niemieckiej, a 
tam polskiej.

Odbycie tych narad postanowiono 
w czasie pd^deddn p. ministra spraw 
z^ranicŁ/ch Rzeszy von Ribbentropa 
w Warszawie w końcu stycznia r. b. 
Ze strony polskiej wzięli w nich udział 
p. Źyborsld z mlnisterium spraw we
wnętrznych i p. Kunicki z mlnisterium 
spraw zagraniomych. a ze strony nie
mieckiej p. dr. Yollert z ministerium 
spraw wewnętrznych l p. Bergman z 
urzędu spraw zagranicznych. Po za
kończeniu rokowań 9-go b. m. przed
stawiciele władz polskich powrócili do 
Warszawy, a brak wiadomości o wj-- 
nlkn wskazuje, że go na razie nio ma.

Glosy pism niemieckich w czasie 
tych rozmów, z urzędowym Yoelkis- 
cher Beobachter na czele, były zresz
tą odzwierciedleniem przedziwnie je
dnostronnego mniemania o koniecaioś- 
ci zarządzeń na rzecz ludności niemiec
kiej w Polsce, bez źdźbła domniema
nia, Iź byłoby coś do zrobienia na rzecz 
ludności polskiej w Niemczech.

A przecież rozmowy toczyły się na 
tle stanu rzeczy, w którym r&knice na 
naszą niekorzyfó łatwo dostrzec go
łym okiem.

Na przykład to, że 1 i pól mlljonowa 
ludność polska w Niemczech ma 64 
szkoły powszechne z nicsoelna 2 tys. 
uczniów i 2 średnie z 420 uczniami, 
gdy 750-tyBięczna ludność niemiecka 
w Polsce ma 671 szkól powszechnych 
z 55 tys. uczniów i 26 szkół średnich 
oraz 6 zawodowych z 3 tys. uczniów. 
Albo to, żc zarówno ustawodawstwo 
nacjonal-Bocjallstyczne, jak działalność 
władz, zmierzają ku wynaradawianiu 
ludnotei polskiej, z nieznanym dotych
czas w ddejach napięciem I pośpie
chem, we wszYRtklch dziedzinach, od 
praw nbywatelsh'eł' 1 posiadania zlc-

przepisy wyznaczonego na maj r. b. 
spisu ludności służyć mają wykaza
niu, iż Polaków w Niemczech wcale 
nie ma p^ora milicma, lecz 50 do 100 
tysięcy, jak z góry postanowiono w 
obliczeniach nacjonal - socjalistycz
nych już przed dwoma laty..

I gdzież tu pomost między oświad
czeniem z 5-go listopada 1937 a rzeczy
wistością.

Nie tylko Zarząd Zniązku Polaków 
w Niemczech półrocznym doświad
czeniu, w piśmie do p. ministra spraw 
wewnętrznych Pricka z 2-go czerwca 
r. ub. przedstawił długi i nieodparty 
spis dowodów, iż;

Z przemówienia 
premłcra Daladiera w Senacie.

Podczas dyskusji nad nadzwyczaj
nymi pełnomocnictwami premier Dala- 
dier wygłosił przemówienie w Senacie. 
Premier oświadczył, że położenie jest 
bardzo poważne i może się stać tra
giczne. Położeniu temu trzeba stawić 
czoło z energią i odwagą.

Pełnomocnictwa, jaldch domaga się 
rząd, są konieczne w edu powzięcia 
nieodzownych zarządzeń wojskowych 
i gospodarc^cb. Francja może stanąć 
jutro wobec takich wydarzeń, że bę
dzie zapóźno na normalną procedurę. 
Dyktatorzy podejmują pos^owienia 
natychmia^. Demokracje powinny od
powiedzieć w ten sam sposób.

*
Gea. Gameiln w Strasbarga.
Strasbu^, 20. 3. — W podróży in

spekcyjnej po garnizonach francuskieb 
przybył tu naczelny wódz armii fran
cuskiej, Gamelin.

ń-

„.„perfożeme ludności p<^kiej 
Rzes^ nie polepszyło się, nie tylko

w

.Imbasador Polnkl n ministra 
Bonneta.

Paryż, 20. 3. — Min. Bonnet odbył 
wczoraj konferencje z ambasadorem 
Polski, p. Łukasiewiczem, a następnie z 
posłem Litwy.

stan poprzedni pozostał, ale przeciw
nie płożenie ludności polskiej znacz
nie się pogorszyło”.

Rówmleż p. minister spraw zagr. 
Beck, w odpowiedzi z 8-go b. m. na in
terpelację posła ks. Lubelskiego wi 
sprawie tępienia polskości w Niem
czech, wspominając o zasadach oświad
czenia z 5^go listopada 1937, stwierdził;'

(Dokończenie na str 2-cieJ).

Francja, Anglia i Rosja zawiadomiły Berlin 
że nie uznały zaboru Czech!

Stany Zjednoczone naloż;*-|y

ł

nu t owary nlemiwkie 25 procentowe
eto dodatkowe. ziiiuNi^ uNtawę dotyeliezasową o nentralnoścl i udzielą 

Xiemeom w bież. tyj*odniu odpowiedzi.
BERLIN 30. III. — Ambasado

rowie Anglii i Francji złożyli w
min. spr. zagr. Rzeszy protest, 
ciw włączeniu Czech do Niemiec.

prze*

Pnedstowlcielc obydnii państw 
oiwladczyli, że Niemiec jeuŁ 
pogwałceniem umów monachij
skich. Z tych względów Anglia i 
Francja nie mogą uznać legalności 
nowej sytuacji, wytworzonej w Cze 
choslowacji przez akcję Niemiec.

Rząd Rzeszy oświadczył, że pro
testu ambasadorów nie przyjmuje 
do wiadomości.

ii

Moskwa 30. III. — Ogłoszono tu 
treść noty, jaką do rządu niemiec
kiego wystosował komisarz Litwi
now. W nocie tej oświadcza rząd 
sowiecki, że włączenia Czech do 
Rzeszy oznać nie może. Podpisy 
dwóch ludzi (Hachy i Chvalkow- 
sky’ego) nie mogą pozbawiać wol
ności całego narodu. Akt berliński 
jest sprzeczny z konstytucją cze
ską, gdyż tylko parlament może 
decydować o losie kraju. Ponieważ 
zabór Czech jest aktem gwałtu i sa
mowoli, przeto rząd sowiecki go 
uznać nie może.

bieżącym tygodniu rząd amerykański 
odpowie rz^owi niemieckiemu, iż nie 
uznaje zaboru Czech.

Waszyngton, 20. 3. — Wczoraj o^ło-
szono, że na wszystkie importo 
towary niemieckie wprowadza się

'd
-O*

datkowe cło, w wysokości 25 procenta 
W bieżącym tygodniu kongres oę* 

dzie rozpatrywał sprawę zniesienia u* 
stawy o neutralności, która w dotycb^ 
czasowym brzmieniu równo traktowa, 
ła napastnika jak i napadniętego.
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Stany Zjedooczoiie 
także nie uznają.

Waszyngton, 20.3. — Dmioszą, że w

Mlłłlstrowto obrony Barońo«e| 
n ( honberlalna.

LONDYN. 20. 3. — Wczoraj pre- 
mier Chamberlani przyjął m. in. mini
strów wojny, lotnictwa 1 marynarki.

Nacisk niemiecki na Rumunię 
w sprawie dostaw zboża i benzyny.

PogloNkom o nltimnlam nlcmlw^klm w BokarcRzclc zaprzeczo
no, ale rząd rnmnńRkI wydal zarządzenia wzmacniające 

obronę narodową.
Bukareszt 20. UL ' Rząd rumuński 

zaprzeczył pogłoskom, jakie ukazały 
się zagranicą, ii Niemcy wystosowały

Hitler — zaborca na ulicach czeakiego Bnm. do Rumunii ultimatum. Według tych

W’ Waratatcie.

Doniosłe rozmowy angielsko - polskie 
Misja angk^skiego ministra Hendersona 

rozszerzona.
Warszaua 20. 3. — Wczoraj o go

dzinie 16,28 przybyli z Londynu do

Polska nie zniosłaby nacisku z zewnątrz!
Oświadczenie Prezydenta Mościckiego.
Warggatra, ‘JO. — Z okazji rocznicy imienin mar^z. Pil* 

Nudnkiego. p. Prezydent II. P. Mościcki wygluMił przemowie* 
nie przez radiu. Dostojny mówca podkreślił między innymi 
wolę i zdecydowanie narodu polskiego do obrony wolności. 
Polska nie ścierplalaby żadnego nacisku z zewnątrz — o*

I dwindesyl p. Prezydent.

Warszawy pp. Hudson, angielski mini
ster dla handlu zagranicznie i Aston 
Gwatkin, współpracownik premiera 
Chamberlaina. S^sja Hudsona począt
kowo polegała na odbyciu narad w 
sprawie stosunków gospodarczych mię 
d^ Polską a Anglią.

Wobec wydarzeń ostatnich dni mi
sja ministra Hudsona zostsła poważ
nie romzerzona. Minister Hudson odbę
dzie ważne narady z cHonkami rządu 
polskiego, nietylko w sprawach gospo
darczych ale i politycznych.

pogłosek Niemcy zażądali, aby cały 
wywóz rumuński, a szczególnie nafty i 
zboża, był oddany do dyspozycji Rze- 
s^. Dodać należy, że w chwili obecnej 
toczą się właśnie rum-ińsko-niemieckie 
rokowania handlowe.

(Chociaż rząd zaprzeczył pogłoskom o 
ultimatum, podjęto jednak w dniach 
ostatnich różnego ro^ju zarządzenia 
celem zwiększenia obrony kraju. W 
sobotę obradowała rada koronna, 1 
wczoraj odbyły aę nader ważne obn^ 
dy raądu. Mówi się o znacznym zwię^ 
kszeniu sił wojskowych nad granicą.'

Nastroje w kraju są wielce podnie
cone.

¥■
.Spotkanie król Karol — ks. 

regent Paweł — min. Berk?
Bukareszt 30. UL Rozesz^ się

pogłoski o mającym nastąpić wkrótce 
spotkaniu króla Karola z jugosłowiań
skim regentem ks. Pawłem i min. Bec
kiem.

Chamberlain wytknął Hitlerowi, że nie dotrzymał danego kilkakrotnie słowa.
Prasa eatego świata stwierdza, że nikt słowu nie^ieekleniu ani najuroezystszym 

nawet przyrzeczeniom ufa/* nie może.
.Indlia i Francja powołały ambasadorów swoich w Berlinie do złożenia sprawozdania. 

To samo zrobił rząd niemiecki i powołał ambasadorów z l^ondynu i Paryża.
Manifestacje sympatii dla Czechosłotracji w Bnlj^arli.

Posłowie cz4»chosłowaccy w' Paryża. Waszy^njttonii*. I^oiidy^nie i Moskwie nie ustąpili z 
poselstw, oświadczając, że akt prezydenta llacliy był niezgodny z KonNtytneją.

Lmidyn, 20. m. Przemówienie
Chamberlaina wygłoszone w piątek w 
Birmingham spotl^o się tym razem z 
jednomyślnym oznaniem całego krają. 
Szczególnie głębokie wrażenie w Anglii 
i poza Anglią zrobiło zestowlenie 
kilkakrotnych przyrzyczeń Hit
lera. że nie mu żadnych preten- 
HyJ dt» CzechoNlowacjl. i że Niem
cy po otrzymaniu Austrii i Sudetów są 
uipełnie zaspokojone, bo nie ebeą cu
dzych ziemi.

Cliamborlain stwierdził, że takie zo- 
tmwtązanlo jest zawarte także w u- 
kładzle niunnchljMkim I w prze-

obowiązkowej powszechnej służby woj
skowej.

Londyn 30. III. Najważniej
szym był ustęp przemómenia, w 
którym premier wytykał Hitlerowi, 
j^ nie dotrzymał 'lanego słowa. 
Broniąc się przed zarzutami ro
bionymi mu z powodu Monachiom 
Chamberlain powie^iał:

„Polityka ta była możliwa, po
nieważ Fnehrer zapewnał mnie w 
Berchtesgaden i powtarzał w Mo
nachium, że niema już amblcyj te-

mówieniu wygłoNzonym przez
rytoriulnych w Europie i że nie iy.

mi do wychowania i wiary oraz mo-

lllllern w pulaeu sporluwym w 
Rerlinh*.

Prasa wskazuje, na fakt, że dzisiej
szo Niemcy jeszcze więcej lekceważą 
dane przyrzeczenia 1 zawarte układy 
niż to uczyniły cesarskie Nlomcy, któ
re jak wiadomo zgwałciły neutralność 
Belgii w r. 1914.

Gwałt, samowola, brutalne samolub- 
stwo stanęło przed światem w całej na-

czy sobie włączyć do Rzeszy naro
dów Innej rasy niż niemieckiej”.

W pałacu sportowym w Berlinie

W układzie monachijskim, pod 
którym podpisany jest Hitler, było 
zaznaczone, że granica ostateczna 
Czechosłowacji będzie wytknięta 
Erzez komisję mi^zynarodową. W 

ońcu w Monachium Hitler pc^pl- 
sal deklarację zapewniając^ że 
sprawy sporne, jakie mogłyby po
wstać między Wielką Brytanią a 
Niemcami traktować się b^zie na 
drodze wzajemnego porozumienia”.

Każdy człowiek rozumie wagę 
wanmków, zawartych w tych 
stwierdzeniach i historia osądzi je, 
jak się należy.

• •

gości. Tylko eilą można mu dać radę.ini uu wjciHiwauus । wusry uia£ luu* |;u9vi. DUł| inu4na uiu uov ruu^*
dlitwy. A. wreazdo to, żo przemyślne | Prac wzywa przeto do zaprowadzenia

Hitler potwierdził te przyrzecze
nia. mówiąc:

„Zapewniłem Chaml>«'rlainn 1 |)o- 
wtarzam obecnie, że zagadnienia 
terytorialne w Europie są zała
twione. Nie będą mnie więcej Inte
resowały sprawy państwa czeskie
go i gwarantuję, że nie chceni}’ 
mieć Czechów wewnątrz naszych 
granic”.

Praga, 20. in. — Policja niemiecka 
dokonuje ustawicaiych aresztowań i 
rewizji po domach. Na Stromance u- 
rządzono obóz koncentracyjny.

Tysiące osób przechodzi w milczeniu 
przed grobem nieznanego żołnierza, 
składając kwiaty.

Paderewski wysłał tełegran 
do Benesza, potępiając 
postępowanie Niemiec.

Chicago, 20. UL — Ignacy Paderew-* 
ski przesłał Beneszowi, który przeby
wa w Chicago telegram z wyrazami po
tępienia dla gwałtu dokonanego przea 
Niemcy na narodzie 1 państwie cze« 
skim.

Benesz ogłosił dłuższy protest prze
ciw zbrodni zaboru Czech dokonanej 
przez Niemcy.

Butna rewia wojsk niemieckich 
I w Pradze.

Ludność czeska zbojkotowała rewię 
i zdjęła sztandary.

Praga, 20. 3. — W ub. niedzielę od
była się tu wielka rewia wojsk nioniec* 
kich, Irtóra trwała dwie godziny. Lud
ność czeska Pragi opuściła miasto, lub 
zamknęła się w domach. Rewii przy* 
glądali się tylko Niemcy, których ma
sowo sprowadzono do stolicy Czech. 
Na trybunie honorowej byli obecni 
premier czeski Beran, min. wojny gen. 
Syrowy i min. Chalkov8ky. Ministn> 
wie czescy przybyli na rewię na sku
tek rozkazu.

noczooych potępia serię aktów, któ
rych wynikiem jest t}-mcza$owe znik
nięcie wolności narodu wolnego i nie
zależnego, z którym naród amerykań
ski utrzymywał stosunki szczególnie 
ścisłe i przyjazne. Rząd Stanów Zjed
noczonych podkreśla koniecaiość po
szanowania układów i danego słowa, 
niemieazania się do spraw wewnętrz
nych narodów i potępia atak zbrojny.

Akty przemocy popełnione wbrew 
prawu zagrażają pokojowi światowe
mu i podstawom nowoczesnej cywiliza
cji.

ą<in Neurulh Mprutektorem*' 
w Oechacli.

Pfaga, 20. 3. — Gubernatorem Rze
szy w Czechach i na Morawach został

* mianowany b. niemiecki minister spr.
Berlin, 20. m. — Ambasador anglel-, (agranieznych voo Neurath. 

ski Henderson został odwołany do ^n-l 
dynu dla informacyj. które potrwają W ARSztwA. — Pnjbji do PoisU eetod-
czas dłuższy. To samo uczyniła Fran
cja i odwołała p. Coulondro'a. Niemcy 
odwołały z Londynu ambasadora Dirk- 
sina.

Papiery na giełdzie berlińskiej stra
ciły na kursie

Hitler mlal półgodzinną roanowę te
lefoniczną z Mussohnim, który ma 26-

skl mInUter -'raw zagńnlrsijTh.

Waszyngton. 20 III. Podsekretarz | 
stanu Summer Welles złożył oświadczę- go wygłosić przemówienie o uroszcze* 
nie prasie,w którym rząd Stanów Zjed- (niach włoskich. -

LWÓW. — CmkJ gnrni l*rctłAłA I jeE» 
■zt»b whnmUl nie do Fobkl.

BCU.kPESZT. — WcEl «IU utab Osfauta. 
te ' Ua Rut Podkarpacka została zajęta 
pnez w-oJs.'a uegłerski*.

KUAJPCD.A. - V DMde wmiealono unk 
ojrWe poomik n iUtełma L. obalOB.v przed 
18 laty. Pny tej Apoaotaodd prty«6d<» 
^leiDcdw -Aawll Hitlera.

MAORIT. — IhłUt. Bawlo, >n)en « prtj-
uudr«M' Xłx»>u koorauJitycuł.wh (olal
atmtauy. ro(4
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Niema nie notrego jHut uinneem »..

Już cztery tysiące lat temu przepływano Ocean Atlantycki!
I.udy z Indyj docierały przed tysiapcaiiii lal ilo brzei^ów Anii^r^^ki.

Kozprnary o mnlejMzoMciiicli w SpiincleRzpllt4>)|. Kilka lat temu o przedostaniu

Warszawo, — W rozprawach nnd 
budżetem senator Katclbach odpowia
dając mówcom żydowskim i niemiec
kim przypomniał, te był okres w dzie
jach RzeczjTiospoIItej, gdy nasze mniej 
szóści tworz>’iy wspólny front wobec 
Państwa. Był to front nieprzyjazny, 
kierowany przez obcą rękę, wrogą Pol
sce. Od 1926 do 1633 r. rozbrzmiewały 
na forum genewskim akcenty, przed
stawiające Polskę w czarnych bar
wach w oczach Europy i całego świata. 
Tej^akcji kierowanej przez wejroarskl 
Berlin poddawały się nasze mniejszo
ści.

Zamiast mówić o zagadnieniu emi
gracji pozytywnie sen Rubinstejn na
rzeka! na propagandę tego zagadnię

nia. Takie stanowisko Żydów w epra- 
wie, w której osły naród polski Jest 
jednolity, nam nie wystarcza.

etę przez Ocean Atlantycki można
było myileó tylko jako o podróży 
na specjalnym statku, traoaatlan*

Wąi 
ką la]

ipótprsca z mniejszością nlemłec> 
iklócons Jest przez prąd, który

tyku. Znaleźli alę 
nicy, którzy zar

atoli odważni lot'

rozwija się
a Jest 
wśród tej mniejszości. 0-

bawiam się. źe prąd t«B. kierując się 
niht.yczną niarą n- szczególną mbję 
narodu niemleoklego na niichodzle Eu
ropy, uważa wciąż, mniejszość niemiec
ką w Polsce sa przednią straż tej misji 
w naszym państwie 1 wysnuwa stąd 
wnioski, nis dające się pogodzić z su
werennością naszego państwa. Mniej
szość niemiecka w Polsce musi się Jak 
naprędzej wyleczyć z tego mistycyz
mu.

nicy, którzy zaryzykowali przelot 
Oceanu na samolotach, na sterów*

.trmia — gwnrnncjij 
nlepudlcgluAri.

Na posiedzeniu ,połów I senatorów 
OZN powiedział m. in. gen. Skwarzyń- 
ski, omawiając wytworzoną sytuację 
w Europie:

„Zarówno wtedy, jak i działaj nie 
wdaję się w proroctwa i przewidywa
nie tego co będzie; musimy się neto- 
mlBst zawBze Uczyć z tym co jest w 
świecie i u nas. Wyraziłem wówczas 
twierdzenie, że w tej aytuacji między
narodowej, jaka wytworzyła się obec
nie na świedc, jedyną giyBrancją każ
dego narodu i każdego państwa, jest 
jego własna siła, własna siła militar
na. oparta na sile moralnej całego na
rodu”.

n I pół miliona ha lasów 
w Pnisre.

spalonymi kośćmi, żelazny grot 
szczepu i żelazne nożyce, żabytl 
^hodzą prawdopodobnie z XI

do O'
zepu i żelazne nożyce. Zabytki te 
hodzą prawdopodobnie z XI lub 

.J wieku. Przypuszcza się, że na te
renie cmentarza żydowskiego, który 
ma być zamieniony na zieleniec, znaj
dował się ongiś cmentarz słowiański.

z

WIADOMOŚCI KRÓTKIE

cach.
To, oo niedawno jeszcze wydawa

ło się bohaterskim wyczynem, dziś 
staje się zwykłym, niemal banal
nym przelotem. Ba, mówi się nawet 
już o stałej komunikacji lotniczej 
między Europą a Ameryką,

Kraje, od których dzieliła nas 
wielka przestrzeń oceaniczna, któ
rą przebywało się mleslącaroi cały
mi, dziś jakby zbliżyły się do nas, 
gdyż podróż do nich odbyć może
my w ciągu kilku dni zaledwie.

Człowiek XX. wieku dumny jest 
ze swej techniki, ze swych odkryć 
i wiedzy. Zapomina się jednak o 
tym, że

pra-pr7.o(lkowle nasi zdobywali 
się przi^d wiekami na prawdziwie 

zdumiewające wyczyny.
Dokonywali Ich przy tym w wa
runkach stokroć bardziej utrudnio
nych, niż dziś.

czaiach oraz w swej kulturze uja
wnia pochodzenie hinduskie.

Podobnie i Nowa 2lelandiB, nle- 
zamleizkana onirlś była skolonizo
wana przez plemię Maorisów, lud 
raay polinezyjskiej, który usado
wił się na wyspach Samoa i Tonga 
w odległości 2,000 kim. drogą mor-

Ci Maori (Maorisii, dziś będący 
na wymarciu, ongiś byli dzielnymi 
żeglarzami, o czym świadczy choć
by fakt, że pewna część Maori do
tarła z Nowej Zelandii aż do Wy
spy Wielkanocnej (wulkanicznej

Uderzającym szczegółem, świad
czącym o 
istniejących ongiś bezpośrednich 

stosunkach między Indlnnii 
a Ameryką,

jest np. kult słonia u szczepu In
dian Mayaa. Nasuwa się bowiem
pytanie, skąd Indianie amerykań
scy mogli znać słonie, które prze
cież w Ameryce nie istnieją.

wyspy na Oceanie Spokojnym), na
leżącej dziś do Chile, a odległej 
przeszło 6,000 kim.

o

Badania krwi i inne dociekania
naukowe wykazały, że pomiędzy 

jtralljczy-Indlanaml z Filipin, Australijczy
kami a Hindusami istnieją bliskie

Przed tysiącami lat różne ludy

La^ w Polsce wynoszą łącznie ok.
8.513.600 ha, z czego na lasy pańatwo-
we przYDS^ 40 proc., 
watne 60 proc.. Biorąc

Waruawa. — W plerarawj dekadzie 
marca upaa słota w Banku Polskim powlę- 
ka^ł ale o 0.1 mtin- sl. do 44S 0 miln. sł., 
stan pieniędzy sagranioznych 1 dewiz zmnlej* 
szyi się o 2.4 mlln zł. do 14.0 mila zł.

•ft WanMwa- — W dn. 19 marca odbyto 
się w katedrze Sw Jana naboZaAMwo sa du
szę óp. marsz. Piłsudskiego.

wykazywały wprost bohaterstwo 
przenh^ając oceany za pomocą 
statków prymitywnych, których 
dzisiejszy człowiek nie ośmieliłby 
się użyć. Te ówczesne rekordy ł 
dziś jeszcze są przedmiotem podzi
wu.

Wiemy z historii, że dawne szcze 
py germańskie z nad Wołgi zdołały 
w swej wędrówce dotrzeć aż do Mo

* OrCJsr, — w» wsi Wlnsry WIku bscdy- i Afrvki Północ-w ssaordowBto cłuartowce sadów suni- ™ sroaziemnego 1 AiryKl romoctów sanordowBlo dslartawcf sadów Stani-

0 los Polaków 
w Niemczech.

(Dokończeni' ze st' i-ej).
„Z drugiej jednak strony w obec-

nych czasach Melkich napięć zachodzą.nych czasach wielkich napi 
aiestety, liczne wypadld, 
czynniki lokalne odchylaji

w których
Ichylają się od za-

t
I

we przYDada 40 proc., na lasy pry
watne 60 proc.. Biorąc pod uwagę, te 
obszary lasów prywatnych stale po
mniejszają swój etan poelBdanla, na* 
lefy się spodziewać w przyszłości wy- 
lesenia Polski, co mogłoby doprowa
dzić do katastrofalnych następstw, W 
gospodarce lasów państwowych widzi 
się natomiast stale powiększający się 
obszar nowych ealesień.

sława Nyrka po czym sraiwwali ok 10 tys. tlej.
Bi.

ŁódZ. — Socjalistyczny prezydent mia
sta nlo zrezygnuje z praewodniczącego cen
trali Klasowych Związków Zawodowych 1 ten 
mandat satrzymaó ma nadaL

ŁódA. — We wsi Madeja Stara do mie
szkania BoleMawa Wartalaklego zakradł się 
złodziej Feliks Ogrednlozak z Sieradza I 
akradł lóO zł i bltuterlą Kiedy WartalskI
BagrodtU mu drogę w uasls uclseckl, Ogrod-

300 Żydów zamieszknłyrh
nlcsak pchnął go bagnetem w bnuch, raniąc

w Ccecharh pozbawionych 
obywatclatwa polaklcgo.

Warszawa. — *Z& pośrednictwem 
konsulatów polskich w Czechosłowa
cji doręczono jeszcze przed rozpadnlę- 
ciem się państwa czeskiego serię de- 
cyzjl o pozbawieniu obywatelstwa po 
ęńięlycb oa zasadzie ustawy z 1638 c.

M. in. decyzje takie wydane zostały 
w stosunku do 300 osób narodowości 
żydowskiej, zamieszkałych od wielu lat 
w Czechosłowacji.

Biały niedźnicilż polarny 
spaceruje po ulicach...

imlerteloto-
Tomaaxów. — Nieznani sprawcy dostali 

się do kuy mleczarni spółdzielczej w Wyk- 
nie. pod B^kowem. po*. tmezlAskl, gdzie po 
rozproclu ogniotrwałej kasy zratMwall 13 
tya Btotych.

Orndzlądz. — Zatonął w porcie Schul
za przy Wisie 10*Ietni Zygmunt Koprowski.

ie Katonice. — W Świętochłowicach na po- 
wzocaJocęgo, .do dongi Pótom^wleczDrem 
Szojtę. który szedł w toiraiiystęrle żony l 
aziragra, nepadle pod'mostenf "Peowlaków 
trzech opryńłcó* 1 poraniło wszystkich tro
je dętko noża ml,

Katowire. — W podBłemisch kopalni
..Rymer' w Niedol---------*•-------- ' —

Wyprawy Hunnów i różnych 
szczepów mongolskich z Azji cen
tralnej sięgały aż po Odrę i Ren, 
piraci normandzcy zapuszczali się 
aż do Włoszech.

Pierwsze, że tak powiemy, od
krycie Ameryki dokonane było, na 

prawie 500 lat nrzed wyprawą
Kolumba, 

luż Drzez żeglarzy normandzkich 
w 10 wieku naszej ery, gdy Ko
lumb. jak wiadomo, odkrył brzegi 
Ameryki dopiero w 1492 r.

Normanowie odbywali bowiem 
podróże z dalekięi Islandii do Greń 
landU l ai do wybrzeży amerykań
skich. iS^czasem i Inne szczepy 
ludów egzotycznvch. o których 
mniej wiemy, kusiły się już o zdo-

Na wyspie tej na kilkaset lat 
przedtem usadowił się jeden ze 
szczepów polinezyjskich.

Nowocześni badacze ustalili zre
sztą, że

(łomiędzy dawnymi mluszkuńcuml 
południowej Ameryki a mieszkań
cami Azji i Polinezji istniały ścisłe 

stosunki 1 handel wymienny.

Do niedawna przypuszczano ró
wnież, że Indianie należą do rasy 
ściśle amerykańskiej. Tymczasem 
słynny antropolog Rivet dowodzi, 
że istnieje bardzo bliskie pokre
wieństwo między narzeczem mcla- 
nezo-polŁnezyjskim a narzeczem 
Rłdlan szczepu Owua, jak również 
mową plemion Maori i PeruwiaA- 
czyków,

W kulturze dawnych mieszkań
ców Ameryki i Oceanii znajdujemy 
zresztą również bardzo wiele 
wspólnych cech 1 czynników. Wska 
zują na to np- maski taneczne, 
bron i naczynia, podobieństwo pis
ma i t. p.

węzły pokrewieństwa. Dowodzi to, 
że emi^acja hinduska sięgała aż 
do Polinezji.

W odmiennych warunkach swego 
nowego życia w nowej ojczyźnie te
różne rasy emigrantów dały począ
tek nowej cywilizacji o cechach
charakterystycznych.

Według najnowszych badań do 
Ameryki kierowały się ongiś emi
gracje z ziem i wysp, leżących u 
brzegów wschodniej części Oceanu 
Spokojnego.

Działo się to
w latach .5,000 aż do 2,000 przed 

narodzeniem Chrystusa.

sadnlczych Unii, wytyczonych przez o- 
b« rządy”.

P. minister wspomniai w odpowiedzi 
tej o przewidywanym spotkaniu przed
stawicieli władz obu państw w tych 
sprawach, ale w chwili doręesen'a jej 
v> Sejmie, spotkanie to kończyło się 
bez uyników.

A ucisk polskości I wynaradawianie 
trwa i dochoda do napięcia niepraw
dopodobnego.

Ukazała się obecnie książka p. Jó
zefa Kisielewskiego, znanego pisarza z 
Poznania, p. t. Ziemia gromadzi pro
chy. wydana bardzo bogato przez k-’®,- 
garnię św. Wojciecha, a podiająca < .s 
Jego podróży na Pomorze po stronie 
niemieckiej.

P. Kisielewski plsze:
— Kaszubi po stronic niemi^rkiej

Przebywanie olbrzymich połaci dro 
gą wodną przez prymitywnie żyją- 
ce ówczesne ludy zdumiewa nas 1 
dziś jeszcze, pouczając zarazem, żepouczając 

narskie i 1te ludy wyspiarskie i kontynental
ne musiały posiadać znajomość że
glugi, o czem świadczy chociażby 
dziś leszcze takaż znajomość mie-

został podczas pracy
łbczycach przygnieciony 
y o^DrzTmlą bryłą węgla 
lólka. doznając złamaniaSmółka.gdtnlk Ryszard Smółka. dozoaUc' złamania 

kręgoałupa 1 cietkicti obraZeA ?łowy. Śmierć

bycie oceanów.
Tak np. szczeny ludów z Azji

nasta^Un natychmiast.

giną w okropnej nięce i w pon' ler-

Warszawa. — Wskutek niedomknię- Zakopane*. — Szczegółowa statystyka
cia drzwiczek wybiegi z Watki cyrku 
.Jutrzenka” niedżwnedż polarny. — 
Niedźwiedź podążył w kierunku ulicy 
Markowskiej. Na wszczęty alarm wy- 
blegUpracownięy z oogromcą na cze
le. Czworonożnego dezertera sprowa
dzono do MatW.

zarządu m Zahopanego podali 
cyfry ogólne] frekwencji goócl.......... .....  
ogólna lloM zameldowanych gości, tj. pi_. 
b^ąjących na dhUny okres. wynoiluL 60671 
osób w czem obcokrajowców 1 gości b zai

Ie na*t< 
w r. 1

łudniowej przepływały Ocean 
dyjski i docierały aż do Afryki i 
przez Ocean Spokojny do Amerykiitystyka przez ucesn * 
Południowej.1W3B —

•rzy- Szczep Howas, zamieszkały w

PłUN XI byl skazany... 
na śmleró.

Londyn. — Z okazji koronacji Plu
sa Xn dzienniki angielskie przypomi
nają mało znany fakt historyczny, a 
mianowicie, że Ojciec św. Pius XI był 
w r. 1028 skazany na śmierć przez 
rząd Rosji sowieckiej.

A było to tak: W r. 1628 przywę
drował do Rzymu list polecony, adre
sowany OB Piusa XI. List by! podpisa
ny przez Rykowa, Stalina 1 inne osobi
stości rządu sowieckiego i donosił, źe 
Papież został skazany na śmierć, po> 
nleważ dostarczał pieniędzy na zwal
czanie komunizmu.

Ojciec św. Pius XI pokazał ten list 
niektórym kardynałom i kazał go za
chować w archiwum pontyfikaJnym.

Najcharakterystyczniejszo jest to, 
że z wyjątkiem Stalina wszyscy sygna
tariusze tego groteskowego wyroku po
nieśli śmierć przez rozstrzelanie. (...)

szkańców wysp Marchalła i archi
pelagu Bismarcka.

Polinezyjczycy na swych żaglow
cach rybackich przepływają np. ca
łe setki kilometrów na oceanie. U- 
żywaią oni w czasie teł żeglugi nie
zwykłych „map morskich” w posta
ci sznurów z węzłami i sieci, orien
tując się w podróży według gwiazd.

Ci sami poHnezyjczycy posiada
ją własne metody i to bardzo sku
teczne konserwowania owoców l 
ryb. Możliwe, Iż wiele podróży da
lekich odbywali ci dawni żeglarze 
przymusowo, to jest wtedy, gdy 
flotylle rybickie nawałnica morska 

zapędziła ku nieznanym lądom 
i wyspom, na których potem osia
dali. stwarzając nowe osiedla.

Podróże transatlantyckie, doko* 
hywane przez ludy pierwotne, świa 
lezą o tymj, że już 4,000 lat tern" 
istnieli bohaterzy przestworzy mor 
skich, którzy niejednemu współ
czesnemu wilkowi morskimu za- 
imponowaćby mogli. Istotnie, nie
ma nic nowego pod słońcem i wszy
stko, co dziś przeżywamy, przeży
wali kilka tysięcy lat temu ludzie

ce, o której nie można mleć pojęcia, o 
Ue się tego nie widziało...

Niemczenie w szkole, niemczenie na
ciskiem codziennym, że deutocb Ist 
fein wobec wzgardzonej polszczyzny, 
niemczenie w kościele, odbierąnic nie 
tylko dzierżaw, jeśli się nie przeidre 
na niemczyznę, ale 1 własnej roli za 
drobne obciążenie dhigiem, na podsta- 
T.de osobnych przepisów w pasie p<^ra- 
nlcznym, zupe’nv brak szczęścia w są- 
dsch, gdzie Polacy przegrywają 95 
proc, wnoszonych snraw ,n'edopu8zca- 
rle do rzemiosła, ieśll przy urz^owym 
przenytywaniu, dla okazania zasobu 
wiadomości, odpowiedzi nie wypadają 
w duchu politycznym racjonal - socja
lizmu.

Co więcej, luź I małżeństwa między 
Polakami i Polkami — nie mówiąc o 
przejmujących grozą ludność tamtej
szą przypadkach prz>'niuBOweJ steryli
zacji wobec opornych — napotykają 
na trudności z powodu zakazów lekar
skich, jak opowiada wieśniak kaszub
ski:

— A wie pan, jaki tego wszystkiego 
skutek ? Wszędzie, gdzie pan pójdzie w 
nolskie okolice, jeden i ten sam obraz: 
kawalerów zatrzęsienie w wieku trij’- 
dzieścL trzydzieści pięć lat Nieraz 
chłony zamożne, mienne. kawał ziemi 
tnaiace, mogliby już mleć po cztery. 
Pięć dzieci. Ale na żeniaczkę pozwole
nia nie dostana. Chyba, że zobowisźą 
się nie posyłać dzieci do polskiej szko-
’y-

Kslflżkę tę czvt8 sie z usta\^'{snyra

nicy 2.482.
'ców 1 goócl z zagra- centrum i na wschodzie Uadaga- KOWno. — Agencja Clta zaprzocza nla- 

o zanilarze podtlnnia nlę Nlom-

Samolot za 1.000 zł.

IJmanows. — Przy wyborach do rad 
gromadzkich w pow. Umanowakłm ł Ijoched- 
slriin. ludowcy odnlatl wielkie lukceBy. W 31 
gromadach pow limanowahlego na 738 man-

UBULi-um i UH WBUiiouiie « ,*nłlarw podd
skaru, w swych zwyczajach i oby- <tóu ktajpcdskich pod opiekę iUtlera.

o których tyciu dowiadujemy ałę 
ze szczątków, jakie przechowały 
się do naszych czasów. (J. St.)(J. St.)

drżenlem wewnętrznym.
A przecież urnowi polsko-niemiecka 

z 5-go listooada 1637 r. oparta 'est o 
zannde wzajemności gdyż mówi na 
wstępie:

„...w drugim kraiu bedzie się postę
powano w myśl takich samynh zasad...”

Czas stosować tę zasadę H-zajemnoś- 
ci w Polsce, tak... czas ,o ile nie... za 
późno.

fHanMatr Ktr/tiiiikh

Częstochowa. — Zamieszkały 
Cz^ochową pilot-mechanlk Piotr 
sałlk dokonał sensacyjnego wynalazku. 
Zbudował on samolot, mogący rozni- 

szybkość do 1.200 km. na godzinę, 
uęźar aparatu jest mały, a współczyn
nik wytrzymałości kilkakrotnie 
szy od obecnie używanych samolotów. 
W zależności od wielkości si

:akrotńie.

pod 
No-

samoloti
------- --  ... ..ielkości sarooIoUi, po* 

cena, która zaczyna się 
.. _----------J zł. bez silnika. (Wiado
mość szczególnie informacje

zostaje jego 
już od 1.000

szybkości samolotu należy przyj^ : 
największym zastrzeżeniem — red.).

o 
z

Pud rmeRlnrzem żydowskim 
znajdował sir rmpniarz 

słowiański.

dBtó* otrzYTnall ludowcy 703 mandaty: w 
pow. bochaAakIm w BO gromadach na 778 
mandatów, sdobyll 646 mandatów.

ie Tarnów. — Policja nresztowabi Anto- 
BleiW Cvinna. który w dniu wyboróto do Ra
dy mlejaklej Kłamał awemu przeciwnikowi po- 
lltYcmemu Fr. RyMrsklemu rękę.

ie Podhajce. — W tniejseowoóel Nowoalól- 
ka zootai w okrytobójczy spoaób zamordowa
ny wójt mlejecowej gminy. Antoni Czerniak. 
ZabójBtwa dokonano przez zadanie cioau w 
gtowe takim* tępym narzędziem.

ie Horadenka. — Niezwykle eatnobójatwo I 
popełnił strażnik mtejaki * Horódence. Po 
nakręceniu zegara na wieży kościoła atraż- 
nik powleail dę na wieży kościelnej.

ie ZaleazcejkL - Na oodetawle badań ge- 
ologlcznvch przeprowadzonych z poevtvw- 
nym rezultatem na teranie wal Iwanie Złote al
w pow. alMBCSTcklm. rozpoczęte EMtęły w 
tej fromedzle ponuklwania fdrnlcze U mle-
duB. PoBzukiwmla te prowadzi miele

Zafrór Cseehoftiowacii prgex Niemey w Uuatraeiaeh,

•> •'
4

Gniezno. — Podczas prac niwelacyj
nych na terenie dawnego cmentarza 
żydowskiego przy ul. Warszawskiej 
istniejącego Już kilkaset lat. znalezio-

Poszułdwmla te prowadzi miejscowy I
właódelel zlemskł.

■ii Wilno. - W jedne) te wsi na terenie
pow siomlAsklego urodziło się delę o dwóch 
głowach, po za tym ze szty^ym kręgosłu
pem 1iBkiuejącBKu JUZ KUKasei lai, znaiezio-no ułamln naczyń gilnianych. urnę ze stało wypcŁaSh^’^

h. po za tym ze 
zniekBztalconyml koBczynaml. Ciele - _i. , j rzadki oku t<>

7^

a^sn j|
HOO

Powyżej kilka zdjęć z tragicznych dla narodu czeskiego chwil, gdy na ziemię czeską wtargnął najeźdźca niemiecki. — Na zdjęciu z lewej: czołgi nie
mieckie nad granicą czeską. — W środku: motocyklowy patrol niemiecki na przedmieściach Pragi. — Na zdjęciu z prawąj: wojsko niemieckie w Brnie, 

gdde silna liczebnie mniejszość niemiecka wita najeźdźców.

WACŁAW GĄSIUROWŚ^ a tak, nie wiadomo!wyglądać — 
Talleyrand był skrzywionym! Uwa 
żałam! — Wątpliwa rzecz, czy bę-

PANI WALEWSKA■ POWIEŚĆ HISTORYCZNA 
Z EPOKI NAPOLE NSKIEJ I

dziesz mogła być przedstawioną ce-

Uł (Ctąg deUzy).
Pan de Perigord, który nie zda

wał sobie sprawy ze zmiany wra- 
żeń. zachodzącej na sali, a który 
dotąd zachował w pamięci, że pro* 
wadzi damę, wystrychniętą na pa-

ba dowieść, że nie masz wyobraże
nia o dworakiem zebraniu! Daruj, 
ale to boli..

podlotka - skorzy, przykrość 
Ja Murata 1, prz^is. o

rafjańskiego i
stał z milczenia Murata 1, przecis- 
kaiąc się przez tłum mundurów i 
fraków, poprowadził panią Walew
ską do kanapy w rogu sali. Zaczem 
skłoni! się szambelanowej i odszedł 
pozostawiaiąc ją znów na opiece 
pana Anastazego i księżnej Jabło
nowskiej. Tn oMatnia, ciągle jesz
cze dysząca zgrozą urażonej mody 
i zadraśnlofei ambicji, nieomiesz-

Szambelanowa odwróciła głowę 
ku księżnej i odrzekła spokojnie:

— Nie wiedziałam, że aż tak wiel

aarzowl!...
— Czyż tak?! — przerwała z u- 

kontentowaniem szambelanowa.
Księżna spojrzała surowo na bra

tową.
— Marie! Pamiętaj choć na Ana

stazego! Ach! Pan hrabia Hercau! 
Witam! Marie! PozwóL..

— Miałem szczęście poznać! — 
ozwał się hrabia, składając wyszu-

dem Flahaut — a potem już mun
dur za mundurem, frak za frakiem 
cisnął się ku pani Walewskiej.

Szambelanowa ledwie ukryć mo-
gła pomięazanle, onieśmielenie — z 
wysiłkiem słuchała rubasznych nie-

często mocno przesadzo
nych czołobitności, a od czasu do 
czasu obrzucała sunącą ku niej gro

kiedy, a

madę wzrokiem strwożonym i jak
by pytać się chciała — za co, dla
czego mnie pod tym pręgierzem 
stawiacie. Naaomlar, księżna pod-

sprawię!
liężna obrzuciła badawczem

kany ukłon. — I dlatego pozwalam 
się prosić o pozwolenie przedsta-
wienia paniom jednego 
oficerów gwardjl, kawalera Bert-

Z młodych

czas tych hołdów leszcze znajdowa
ła okazje do westchnień i cichych 
przypomnień.

—Widzisz!

rand!

A coby to było dopie- 
Gutakowską, na Liro... Patrz na Gutakowską, .u-

tującego się równoznaczne.
Jeden hrabia Hercau i porucznik

Bertrand nie opuszczali zajętych

dy nie byłem 7-‘ęcei szczerym!. 
— Povdnnam być złośliwą!...
— Racz pani wysłuchać! Jeden 

.........................i illumlnatów w’stanowisk przy szambelanowej 1 z naisławniejszych 
naprzemiany zwracali się ku niej, księdze mego życia
starając się podtrzymać rwącą się

kala wyjaśnić pani Walewskiej 
8weg'< nieiikontcntowania.

— Ma chere' Postawiłaś na swo-

spojrzeniem twarzyczkę pani Wale
wskiej I dodała łagodniej.

— Kto nie roa expenencji świato
wej, powinien słuchać starszych!... 
A. mój Boże, tak by ci w szafiro- 
wem było do twarzy!...

W pani Walewskiej ozwała się 
raglc mimowolna zalotność.

- Więc istotnie tak strój mój 
razi?...

Jem! 1 patrz, co się dzieje! Oczu
— Bezwątpienis! Chociaż..

steś dziś ba“dzo dobrze — ale, Jak-
podnieść niepodobna! Chcia(^ chY- Jiyś ty wygląd^!^

je-

— Proszę bardzo! — przyzwoliła 
księżna.

Hercau skinął na stojącego w po
bliżu porucznika.

Szambelanowa uczuła na sobie 
wyraziste spojrzenie Bertranda, 
słyszała zamaszysty brzęk ostróg, 
odpowiedziała machinalnie na Łwró 
eony do niej komplement 1 Już 
chciała odetchnąć swobodniej, ra
da. że uwolniła się od pustej cere 
monji — gdy za Bertrandem stanął 
Montbrum, za Montbrunem Drouot 
za Drouotem Nfilhaud, za Milhau-

bomirską... aksamity... tylko aksa-
mity dzisiaj! A Sobolewska ze swo
im djademem w kąt by poszła! Bie-
dny Anastazy... powiadam ci, znać, 
że cierpi!...

Nareszcie gromada mężczyzn za
częła rzednąc nieco dookoła szam-
bcianowej — Już ‘eraz co starsi a 
przednlojsi sunęli z powitaniom.

Księżna atoli dzielnie wyręczała 
panią Walewską i prawie, że na swe 
barki wzięła cały ciężar odpowie 
dzi. które już miistały być i randze 
przystojne i stanowisku odpowie 

lanie i rodowi, a zasługom prezen-

rozmowę.
— Byłem zdesperowany! — za

ręczał piskliwym głosem hrabia 
Hercau. — Straciłem prawie na
dzieję. że pani raczy pr^być!...

— Nie pojmuję pańskiej despe
racji!...

— Lecz ja ją odczuwam! — wtrą 
cE się Bertrand — a że nie dzieli
łem jej. to jedynie, że po raz pier
wszy mam honor widzieć panią 
szaro belanowę!

— Powiedz, poruczniku, nietyl- 
ko widzieć, lecz i podziwiać!

— Pan hrabia nadto uprzejmy!
— Raczej skąpy w wysłowieniu! 
poprawił Bertrand.

— O. mó'’ noruczniku. czyż nie 
wierzysz w chwile, gdy nadmiar 
sentymentu więzi wjrazy?

— Jak najmocriej a pani
szambełnnowa?

— Mniemam, źc pan hrabia me 
*v!ko skłonność do wartkich duse 
rów!

— Na honor, pani szarobelano- 
wo! — zaprzeczył Hercau. — Nig-

mego życia wyczytał, że 
ł dla mnie chwila, w którejwzejdzie dla mnie chwila, w której 

kobieta oczaruje mnie... olśni... por-
wie... do rydwanu swego przykuje 
aż po ostatnie dni!... E>otąd wątpi
łem o prawdziwości przepowiedni, 
dziś się przed nią korzę!

Szamtelanowa nie próbowała na
wet odpowiedzieć na to wyszukane 
wyznanie.

Bertrand spojrzał niechętnie na 
hrabiego, a chcąc zdobyć nad nim 
przewagę, ozwał się z ukłonem do 
pani Walewskiej:

— Czy mogę prosić o zoszczyt 
odtańczenia ze mną kadryla?...

— Sama nie wiem właściwie...
Na wyrazistej twarzy Bertranda 

odbiło sie szczere zasmucenie.
— Byłoby to dla mnie szczęś

ciem!
— Ach. moja bratowa tak mało 

tańczy! — wmieszsłs się nagle księ 
żns. która mimo prowadzonej roz
mowy podchwyciła prośbę porucz
nika.

— Gdvl 
Bertrand.

I IHs

Gdvby jednakże!? — nalegał

(Clag dalszy nastąpi).

T.de
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DlU: Oearctjkla Jutro: Katanjny
Pojulne: .M. B. BoteaocJ.

Z trieri>:ii Ciylflaihuu-.

TęBknuia za (Ijczyzni}.
Gd^m opuicU Kraj ojctj-sty. do obcych

R4tD« ptckne o pnystloAcl
pr^byicm, 

pUny lulaj
enulem.

Ale przyszły clążkle chwile, w niedostatku 
żyłem, 

Byłem Jednak wdąż weeoły, szczęśliwy sl; 
czułem.

Teraz mam wszystkiego dosyć ł żle by 
nie było. 

Zęby serce za Ojczyzną tak wciąż nie 
tąsknlło.

Toro Si; z młodu wychowałem, lam byiem 
sscz;śUwy.

Jakże mógłbym nie paml;tać, swej Ojczystej 
niwy?!

Co za radość 1 uciecha by mnie ogam;la 
Żebyś Ty mnie o. Ojczysto do neblo

Mciągnęla. 
ewleroU,Zebytmy el; na obczytele nie ponlewlerell, 

Lees bytmy u granic Twoich wiernie 
wszyacy atoli,

Stuiisfaw JANKOW’SK1. 
EMMidain (Nord)

= će/ia Onia =
W całym święcie rośnie oburze

nie na pogwałcenie wolności naro
du czeskiego. W różny sposób daje się 
wyraz temu oburzeniu.

Chamberlain między wierszami po- 
wiedaał, że Hitlera nie można uważać 
za człowieka godnego szacunku. — W 
Warszawie klęczano precz z Niemca
mi. — W Sofii studenci bułgarscy po
stanowili trzydniowy strejk przez sym
patię dla Czech.

Szcz^ólnie dramatyczną formę przy 
brał jednak protest w Paryżu.

Przy Ulicy Faubourg St- Honore v 
Paryżu majduje się czeskie biuro tu
rystyczne. Kierownik tego biura, od 
którego Niemcy zażądali wydania biu. 
ra, zaprotestoirał w sposób następują
cy;

W lokalu biura ustawiono wielki ka
tafalk, pokryty sztandarami czeakimi i 
francuskiini. D(3ok(^ umieszczono tran 
sparent, którego napis jest powtórze
niem słów Pisma św.

— „Podobnie jak ciało — umie
rają państwa. Lecz podobnie jak 

. dusza wiecaiie żyją narody”.
— „Wy, którzy przechodzicie, 

powiedzcie mi, czy jest ból większy 
od mego”.

Nad katafalkiem widnieje napis wiel
kimi białymi literami, będący jak gdy
by testamentem:

— „Francuzi. — Odchodząc do 
grobu, Czechosłowacja do was wo
la: jeżeli straciliście 40 dywizyj, to 
pozostało wam 11 milionów przyja
ciół!"

Ten wymowny protest czeskiego biu
ra turystycznego przeciw ogromnej 
krzywiizie, popełnionej na narodzie 
czeskim, zrobił ogromne wrażenie w 
Paryżu. Już tysiące osób przesdo przed

C <1 iluNf ro^yniK* N(n(yw(ykl o iy<*hi polskim.

Polska krajem uprawy żyta i ziemniaków.
PHOOUKCJA NA 1 MtESZKAŃCA W KOa
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Polska wraz z Niemcami, Rosją, krajami nadbał
tyckimi i skandynawskimi, należy do grupy państw, 
gdzie zbożem chlebowym jest w pierwszym rzędzie 
— ifyto. Stąd, jak widzimy na rysunku, ogromna 
przewaga produkcji żyta w Polsce w stosunku do 
pszenicy, wyrażająca się tym. że np. w r. 1938 — 54% 
ogólnych zbiorów zboża przypadało właśnie na żyto. 
Na zachodzie Europy natomiast i w Ameryce zbo-
Żem chlebowym jest pszenica; żyto produkuje się w 
ilościach miniraaJnych. Dlatego też w obrotach mię
dzynarodowych stosunek obrotów pszenicą i żytem
wyraża się cyfrą 15:1.

W ostatnich czasach przeprowadza się w Polsce 
walkę z tym konserwatyzmem. Akcja propagująca 
zwiększenie produkcji pszenicy daje pewne rezultaty 
— z roku na rok powiększa się powierzchnia ziemi 
przeznaczonej pod pszenicę.

STRI^JKI.
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Od chwili zarysowania się poprawy sytuacji go
spodarczej zaczynają się w Polsce akcje zarobkowe 
o podwyżkę płac, popierane często akcją strejkową. 
Akcje te, które osiągną najwyższe natężenie w roku 
1936 przyniosły oczywiście, duże straty w dochodzie 
spcdecznym. Gdyby przeliczyć owe 4,000,000 dniówek 
przestrejkowanych w 1936 r., biorąc przeciętnie 300 
dni roboczych w ciągu roku, to strata równa się pra
cy 13,000 robotników zatrudnionych pełny rok.

Wydane w r. 1937 przepisy o układach zbiorowych 
pracy oraz o usprawnieniu państwowego rozjemstwa 
dla załatwiania zatargów zbiorowych pomiędzy pra
cownikami i pracodawcami w przemyśle i handlu, da
ły obok poprawy gospodarczej pożądane rezultaty — 
w r. 1938. jak to widzimy na rysunku, liczba strejku-
jących spadła o 1/3, a liczba straconych dniówek do 
1/5 2 r. 1936.

SKŁAD SPOŁECZNY MŁODZIEŻY 
AKADEMICKIEJ.

MtMH>41V7 H.t.tyiOH I 
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katafalkiem, oddając hołd narodowi
czeskiemu.

Obok katafalku ustawiono księgę 
kondolencyjną,której strony pokrywa
ją się nazwiskami oianyml i niezna
nymi, ludzi wybitnych i luda skrom
nych.

Niektórzy do nazwiska dopisują ja
kąś uwagę. Można m. in. czjdać:

— „Odwagi! Czechy zmartwych
wstaną!” — „Hańba będzie wnet 
wymazana”. — .Niemcy zafrfacą 
drogo”.
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ży stanowią dzieci najmniej licznej grupy społecznej, 
t.j. pracowników umysłowych, udział zaś najllczniej-
szej warstwy — chłopów, wynosi niecałe 12%. Utrzy
manie dziecka w mieście jest dla rolnika zbyt koszto
wne, większość więc dzieci chłopskich kończy swe 
wykształcenie formalne na szkole powszechnej, semi
nariach lub kursach zawodowych, mieszczących się

chłopów, wynosi 
mieście jest dla

w bezpośrednim sąsiedztwie zc wsią. Trzeba jednak 
przyznać, że mimo niesprzyjających warunków wyż
szy zakład naukowy przestał już być niedostępnym 
luksusem warstw uprzywilejowanych — 46% mło-uprzywilejowanvi 
dzieży akadethlckiej są to obecnie dzieci chłopów, ro
botników, rzemieślników i drobnych kupców.

KOSZTY TURYSTYKI ZAGRANICZNEJ.

Żyjemy w czasach, kiedy każda złotówka wydana 
zagranicą niecelowo, w pewnym stopniu osłabia mo
żliwość rozwoju gospodarczego państwa. Wysiłek 
eksportu, wtedy tylko może przynieść korzyści, jeże
li za osiągnięte z tego tytułu dewizy można sprowa
dzić niezbędny surowiec, którego Polska nie posiada.
albo nabyć maszynę, jakiej 
wyfabrykować.

nie możemy jeszcze sami

Oczywiście pożądane są wyjazdy zagranicę kup
ców, przemysłowców i osób, które zacieśniają kon
takt gospodarczy i przyczyniają się do zwiększenia 
ekspansji towarowej polskiej oraz sprowadzają nowe
pomysły techniczne i nowe metody pracy usprawnia
jące wymianę. Również celowe są wyjazdy uczonych 
i artystów, którzy w zamian wywiezionych dewiz u- 
zyakują dla Polski wartości natury kulturalnej; jed
nakże trzeba stwierdzić, że większość wyjazdów jest 
nieprodukcyjna i nie ma nawet charakteru podróży 
naukowo-kulturalnych.

Rysunek wykazuje, że na pokrycie pieniędzy wy- 
r iezionych przez turystów, trzeba pomnożyć sumy, 
osiągnięte za wywóz dwuch tak ważnych pozycji jak 
bekony i cukier.

BUDŻETY DOMOWE A KOSZTY UTRZYMANIA,

6-19 M

W ciągu soboty przedefilowali przed 
katafalkiem sokoli czescy, zamieszkali

na
Według ostatniego spisu, 607o ludności Polski żyje 
wsi jato rolnicy samodzielni, bądź też robotnicy

w Paryżu.
My Polacy,którzy wiemy z doświad

czenia, co znaczy stracić wolną Ojczyz
nę, życzymy braciom Czechom, aby 
przekonanie, iż „hańba będzie wnet 
zmazana" stało się jak najprędzej rze
czywistością.

rolni, 28% stanowią robotnicy najemni, 4% praco
wnicy umysłowi, 5% kupcy, a pozostałe 3% są to 
przedsiębiorcy, wolne zawody, rentierzy itp.

Jak widzimy z prsunku, skład społeczny młodzie
ży akademickiej nie odpowiada strukturze zawodo
wej ludności. Największy bowiem odsetek młodzie-

Fed. Obr. Ojczyzny 
odbyta walny zjaz<l.
Ub, niedzieli odbył się w Douai do

roczny v/alny zjazd Federacji Obroń
ców Ojezjmy, łączącej wszystkie 
związki byłych kombatantów i rezer
wistów. Obecnych było kilkudziesięciu 
delegatów.

Po kilkugodzinnych obradach, w któ
rych poruszono sprawy, dotyczące Fe
deracji, wybrano nowy zarząd w na
stępującym składzie:

p.p.: Kc'lzia Franciszek prezes;
RoskoBz Jan — sekretarz generalny:

litoty CiyttfMków.

Koma alę należy prawdziwa
CO PISAŁ

\' 1h]B h >«ivł)<md «ł ii,u ź
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Ihn*ó7
MoDtigny-en-Ostrevent, 15. Ul. 30.

Szanowna Redakcjo!
Będąc od samego początku w tej 

miejscowości, znam tutejsze stoeunkL 
Mamy tutaj pewną osobę, która ow- i 
szem pracuje w oi^nizacjach i towa- 1 
rzystwacb. Niestety nie znosi, aby i 
ktoś był innego zdania od niej. Ma : 
przy tym chorobliwą ambicję, i co mo
głaby dobrego zrobić pracą swoją, to 
psuje znów, bo nieznosi innego zclania 
i m^i się na tych, którzy się jej nie po
dobają.

Osoba ta ujmuje się za panią Na
wrocką. choć nikt o pani N. nic nigdy 
nie mówił, tylko cho^o o błędną po
litykę „Wiarasa Polskiego", którą 
chciałaby zakryć budzeniem litości dla 
pani Nawrockiej, która tej litości wca
le nie potrzebuje jako wl^icielka ga
zety i drukarni. Ale litości nie ma, gdy 
„Wiarus Polski" oczernia tony ubogich 
robotników, które od 20-tu i 30-Łu lat 
pracują dla naszych Polek. Jak litość, 
to dla wszystkich, a przede wszystkim 
dla biednych, oczernianych działaczy i 
działaczek, którzy nie mają gazety 
własnej do odpowiedzi. A czy „Wiarus 
P.” współczuł z tymi prezesami towa
rzystw. których prześladowali dzienni- 
kowcy, których zamykano w chlewach 
1 kazano im sztandary czerwone nosić, 
albo im malowano znaki hitlerowskie 
na domach? ęzy „Wiarus Polski" miał 
litość dla tych, których tcroryścl po
bili, albo ich dzieci, lub dcnuncjowali 
do władz francuskich lub anonimowe 
listy na nich się wysłało? „Wiarus Pol
ski" nawet litości nie wyraził dla tej 
ofiary, która to w Alzacji wstąpiła 
do Koła Przyjaciół „Dziennika L.". a 
wydalona z pracy odebrała życie sobie 
i całej rodzinie, biednej ofiary bałamu- 
cicieli, której krew spa^ na ich gło
wy.

Z działaczami i oczernionymi Polka
mi nietylko się litości niema, ale depce 
się ich i z błotem miesza. Ale agentów 
dziennikowych „Wiarus P." nie odwa
żył się tknąć, a wydawnictwo „Wiara
sa Polskiego” ośfl^czyło, że nie bę
dzie walczyło z ,,Dziennikiem Ludo
wym”. — „Wiarus Polski" walcay tyl
ko z działaczami i działaczkami szcze
rze polskimi.

I mamy tu osobę, która tej pracy się 
wysługuje. A mamy tutaj w kolonii 
wielką liczbę chętnych do pracy, któ
rych należy do siebie przygarnąć, a 
nie odpychać taką pracą.

Pani Ciapową zapytuje, kto temu 
wszystkiemu winien? Winę nie trudno 
stwierdzić. Winę ponosi owa osoba, 
która poruszyła sprawę przeciw zasłu
żonym Polkom oraz „Wiarus Polski”.

Nie chcę bynajmniej podchlebiać się 
„Narodowcowi", ale każdy musi przy
znać, kto tylko śledał przeszłe wypad
ki, że .,Narodowiec” przyczynił się 
swoimi artykułami do pedtrzymsnia 
ducha i przestrzegł niejednych przed 
nierozważnymi czynn'’tami, które były
by nam szkodę przyniosły. Za to cześć 
Wam pp. redaktorzy i p. Wydawco 
„Narodowca".

” jVa r odo iMkfe - ’
prxed 2S laty3

20 marca 1914 r.
Postęp polskości. — Ujawnił się on 

w wyborach w pow, obomicko-szamo- 
tulskim, gdzde kandydat polaki otrzy
mał 1.609 głosów więcej, niż w wybo
rach w r. 1912.

Przjczjiia zamachu polity cznego. — 
Jak się okazuje, przyczyną zastrzele
nia p. Calmette z ..Figaro" przez żonę 
min. Caillauz było opublikowanie listu 
Caillauz do pierwszej żony (zabójczyni 
jest jego dragą żoną). W liście tym 
pisał CaiUauz, że przed senatem zwal
czając niby podatek dochodowy w rze- 
c^w^ości go bronił. — Treść listu 
wykorzystała opozycja przeciw mini
strowi.

Z Galicji. — W liście ze Lwowa czy
tamy m. in.: ..Ofiarność jest znamie
niem dodatnim w życiu Polaków w Ga
licji. Natomiast jako ujemny objaw u- 
waiać trzeba zbyt silne wychodztwo do 
Ameryki. A przecież Galicja mogłaby 
ludno^i roboczej dać chleb. gdyby 
wyższe koła były więcej zaradne"

Kapitalne zagadnienie dla budżetów domowych
posiada sprawa kształtowania się cen podstawowych

Obserwator.

artykułów żywności, wydatków na komorne, opał, , , TJ V* łW* , , 
światło i odzież. Obok sezonowego wzrostu i spadku —, M M ■”!
cen poszczególnych artykułów, występującego za
zwyczaj w tym samym okresie każdego roku, o wie- "
le ważniejsza jest stała tendencja rozwoju cen na dłu
giej fali.

Opublikowany ostatnio przez Instytut Badania 
Koniunktur i Cen wskaźnik kosztów utrzymania
rodziny pracownika umysłowego przedstawia właś
nie taką tendencję stałego spadku cen w okresie o-
statniego dziesięciolecia. Spadek kosztów utrzyma
nia w Polsce w tym czasokresie pozostaje w z\viązku
z silnym obniżeniem cen artykułów hodowlanych i 
produktów roślinnych sprzedawanych przez rolników 
oraz z przeprowadzoną na przełomie r. 1935/38 zniżką 
komornego i cen kartelowych.

Oczywiście spadek kosztów utrzymania nie świad
czy jeszcze o poprawie warunków materialnych ro
dziny pracowniczej, gdyż w tym okresie obniżono 
znacznie płace i wprowadzono dodatkowe opodatko
wania. Dopiero porównanie tych dwóch czynników 
pozwala na właściwą ocenę sytuacji życiowej praco
wnika umysłowego w Polsce.

Polsko pokonała Wloehy 
w boksie lOiG.

Poznań, 20. 3. — Wczoraj, w obec
ności 7 tys. widzów odbyło się międj^- 
państwowe spotkanie łŃikserskie Per
ska — Włochy. Bokserzy polscy, któ
rzy oststnlo odnoszą zwycięstwo za 
zwycięstwem, pokonali pewnie Wło
chów w stosunku 10:6.

M srszawa, 20. 3. — Koszykarze pol
scy pokonali Niemców w stosunku 
50:10.

Pllkarstwo polskie.
PUCHAR FJUIORAC-n.

Ocean CoL Rlc. — Fortuna HallUcourt 1: 
UGA.

Warta Mozlng. — ProniteA Montigny 0:1

Dwóch górników odciętych od świata 
w kopalni w Avion.

— Na szybie 7 kompanii Lie- kilku godzinach pracy zdołano porożu- 
vin zostało zasypanych dwóch górni- mieć się z górnikami pozostającymi po
ków: Ludwik Mcy i Polak Jan Śzem-

zastępca : > kretarza p. Tomaszewski z świata.

ka, żołnierz, bawiący na urlopie. Kata
strofa nastąpiła w pokładzie Lecoutre 
w sobotę przed południem. Na chwilę 
przed katastrofą górnicy usłyszeli 
złowrogie szemry i trzask łamiących 
się drzew .podpierających strop. W tej 
chwili dano hasło do ucieczki. Nie 
wszyscy jednak zdołali zbiec. Dwaj 
górnicy wymienieni zostali odcięci “d

za masami kamieni.
Ratownicy są dobrej myśli i mają 

nadzieję, że odciętych od świata górni
ków uda się uratować.

Avion (Zv/. Powst. Wlkp.), skarbnik — Na miejscu katastrofy zorganizowa*

Sprawa alimentów.
M. G. Wyrok zapadl w 1033 roku i wobec 

tego, że Pu nie wniósł żadnego odwołania, 
stał się prawomocny i trzeba będzie podda* 
się nakazom wyroku. Sprawę możnaby zmie
nić tylko wtedy, gdyby Pan mógł udowod- 
dnlć któremuć ze iwiadków na sądzie krzy
woprzysięstwo. Wtedy jednak Irzebaby wy
toczyć nową sprawę 1 aż do zapadnięcia 99y- 
roku w tej sprawie, wykonywać lojalnie do
tychczasowy wyrok. Powódka możo postsi- 
rać się o obłożenie sekwestrera PafiskleJ nie
ruchomości. jeśli Pan przebywa zagranicą 
1 nie wykonuje wyroku. W żadnym wypsóku 
jednak nie może ona sięgać po to co nie 
jest paOską wtasno&clą. czyli w danym wy
padku mogłaby wchodzić w rachubę ty'ko 
część majątku przypadająca na Pana, czyli 
jedna z 8 morgów. (849).

Syreny.
Cz>-telnlk z Ostrtccurt. — Syreny, czy jak 

Pan to nazywa, „morakle panny", przedsta
wiające pół ryby i pół człowieka nie Istnie
ją. W cyrkach pokazują czasami tego ro
dzaju osobliwości ,alc są to zręczr sztukt 
Legendy o syrenach dostały alę dr litera
tury z opowleicl mitologicznych starożyt- 
oych Greków. (850).

Sprawa medalu.
Czj-łelnlk z Pont de La Deule. — Ma Pan 

prawo ubiegać el; o medal za wojn;. Sprawą 
załatwić przez miejscowe kedo byłych woj
skowych. (851).

Podróż do Liege.
Czytelniczka z Lterin. — Cena biletu ko

lejowego do Liege wyniesie około 80 do 90 
franków. Na wyjazd do Be'gli o^ywate.' pol
ski musi mleć ważny pas^iorL francuską 
wizę w obie strony i belgijską wiz; poby
tową. (852).

Adres Banku P. K. O.
F. K. — Zyczony'adrea brzmi: Bank P.R.O. 

23, me Taltbout Parts. (853).

Sprawa alimentów.
Czytelnik z Uamr*. ~ Jeśli dziewczyna 

złoży skarg; w sądzie pokoju uzyska nie
wątpliwie wyrok skazujący Pana □ płace- • 
nie alimentów. Obron; przedstawi Pan w 
sądzie, gdy zajdzie potrzeba Obrona musi 
być poparta zeaionioml świadków. (854).

Bilet z Creuse do Meose.
A. Sz. Cena biletu z departamentu

Creuse do Ueuse wynlealc około ISO fraa- 
kOw. (866).

Krople cj-nkowe.
Błoszków Józef. — CHiodzi o ważne lekar

stwo ns oc^’. Nie możemy podjąć ai; prze
tłumaczenia nazwy lekarstwa, gdyż obawia
my al;, że tłumaczenie może nie oddać tego 
co Panu jeet potrzebne. Radzimy napisać do 
Jednego z Panów polskich lekarzy, których 
adresy znajdują al; w „Narodowcu", którzy 
prutłumaczą Pasu nazwę lekarstwa. (S58).

Wyjazd na wycieczkę.
i. D. W. — W celu wrtęcla udeiału w wy

cieczce wleHconocDeJ ual^ wyatarać el; o 
Awledectwo urlopowe od prax»)d&wcy („cer- 
Urteat de cooge") 1 na mocy ktdreg' otr^- 
ma P&a z prefektury ..lettrr de rappel”. 
Świadectwo to wraz n paazportem podać do 
biura podróży, które wycleczk; orzanlzuj«k

(857).

KLASA A 
Ruch Corrin — Polonia Dourgea 
Ropld Oatrtcourt — Wiktoria Borlin 
Rapld Lena — Naprzód Rourroy 
Kurier Homea — Legła Fouquleres 
Warta Noyellea ~ Wlaia Heroin Coup.

KLASA B.
Ruch Carvin — Polonia Dourgea 
Ropld Ostricourt — Wiktorio Borlin 
Kurier Homea — Legło Fouqulere8 
Worto Noyellea — Wlał* Heratn Coup.

4:
7;
0;
2:
2:

Z proeeKu 1^'eldmattna, 
,^lillion zabił 

lx*b]onda^
— oiiwiadcza bandy.
Podczas siódm^o dnia przewodu są

dowego przeciw Weidmannowi i tow. 
rozpatrywano sprawę zamordowania 
agenta Rogera Leblonda, wciągniętego 
przez morderców w zasadzkę pod po
zorem założenia spiSłki teatralnej.

Przebieg rozpraw był wielce drama
tyczny. O ile bowiem Weidmann przy- 
znaje się bez trudu do popełnienia

2:
1:
6:
7:

R.C. Parts osiągnął tylko remis, 
a Sete prze^fral.

Niedziela mogła przynieść zmian; w pro
wadzeniu I. Ligi, gdyż R.C. Parła zdołał w 
spotkaniu z Roubaiz uzyskać jedynie remb, 
Sete miał widoki zajęcia pierwszego miej
sca. w spotkaniu z SL Ellenne doznało jed-

Toulouse F. C — F. C. Mulhouse 
F. C. Nancy — S. O. Montpellier 
O. AUes — S. R. Colmar 
U. S. B. Łonowy — O. Rordeaus 
F. C, Dieppe — A, S. Troyes

Mistrzostwo Amatorskie 
w Północnej Francji. 
Divlsł®n d’honReur.

U. S. Bruay — U. S. Auchel 
U. S. Bualgny — S. Bethune 
A. S. S. B. Olgnles — U. S. Uevin 
S. C. A&lcbe Denaln A, C.

5:1 
4:1
0:2 
5:2
1:1

5:0 
1:2 
3:1
7:0 
2:1
1:4 
3:1

A. S. Ralsmes — E. S. Bullynok klęski
Wynikł:

Ebccelslor A. C — R. C Lens 
Havre A. C. — O. Ulłe 
S. C Flves — r. C. Sochauz 
R. C. Parts — R. C. Roubalz 
A. 8 St Ellenne — F. C Sele 
O. Marsellle — F. C. Rouen 
A. S Cannes — C. S. MeU 
R, C. Strosbourg — AnUbes F. C.

Tabela:

śljcli‘4* znin«»r(l<>wal w Np«»N4»l» 
okrulny Mzciśrioro (lzi«‘cl 

w .tulan.
Chninn sur Saone, 20. 3. — W mia

steczku Autun na przedmieściu Breuil 
. wydarzyła się potworna zbrodnia dzie-

wszystkich pięciu innych Urodni, w U. S. Roye — U. S. Auberchleourl
u, S. Drocourt — S. Henio0:

sprawie zamordowania Leblonda o- 
świadcza stanowczo, iż dokonał to Mil- 
lion. Również Tricot obciąża Milliona, 
który broni się rozpaczliwie, lecz nie 
może zaprzeczyć przytoczonym fak
tom.

2

3
Mistrzoshfo Amatorskie « Artois.

A. S. Uerlcourt — R. C. Len>
S. C. Pouq ieres — C. Ł A%-lon
U. S. Nncuz — U. S. St Pol
P. C DlTlon — C Bllly SJontlgny
A. a. BarUn — S. C P P. Wlnpłes

2:2
3:4
2:4
6:0
4.1

2::
2::p. Kmiecik Józef (Zw. Inwalidów Wo- no natychmiast akcję ratunkową. Po I ciobójslwn, Niejaki Paweł Devilechai-

jennychl. zast skarbnika: p. Clszewi-
crown (Rodzina P O. O.). Wnlny zjnzd nkr. I*. d«‘ 4'. se, lat 41, bezrobotny malarz, korry-
crown (Rodzina P O. O.). T«w- \Vznl(‘inncl Pomocy I chwilowej nieobecności żony w

Wiceprezesi: p.p. JaHtrrębski (Zw.l 'w yh niedziele odbulsie w Lens ’"‘®«2kanlu. zarąbał siekierą czworo Oticrói; Rezedy',. Hln;tyń,kUZw,
w

czworo

Francja) i twierdził dotychczasowy zarząd.
Sąd kolłłżcnski: przewodniczący p i ,,............................................................

2-letniego Marcelego.

Załuski, członkowie; p.p. O7X)row«ki. 
Kosmala Ignacy. Szurmantowa. Szczer- 
bińskl, Str7/*mźAlski i Żak.

Komisję rewizyjną stanowią skarb
nicy związków, wchodzących w okład 
Fedearcj; P, O. O

Podczas zjazdu zebrano wśród dele
gatów na F. O. N. 1750 fr.

Po dokonaniu tej strasznej zbrodni 
I Dcyileehaise udał się przed gmach

Knnfrnln wiiród niepożądanych 
eiidzozłem4*am-.

Parjż, 20. 3. — W związku z nad
zwyczajnymi pełnomocnictwami, prasa 
donosi, że wśród pierwszych dekretów 
rządu w sprawie zapewnienia bezpie-
czeństwa. będzie podpisany dekretg- |9 żh I V U I I się przca gmacn czcnsiwu. oęuiuu poupioaiiy ucwei

/< m I h I I- łl I li, Hzkolny. skąd zabrał dwie córeczki: 11- wprowadzający specjalny komisariat 
■. ■ ....................... I letnią Marię i 7-1etnłą Lucję. Ojcier dla spraw cudzoziemców, zamieszka-I wuzcUHc mne wniuty. huniijrlf 

ku. n pewni bcdzlecic It nlrz'
nn]hriny«<nlpj«zyn> hiirklP

tylkn u Bnii
;”mnclc (c ih

Pn 7l'otvi-b p<. niillnftb/i,
łwriii i leli' •.ii; hib (ilwzrlf po pulskiJ

>eni>
i< .Al. n« V

31, Ulic (Ii- LIIJi- LENS (T. <!o C.) 
Ma życzenie wyaylka złotych do Polski

' . wyprowadził córeczki do pobliskiec'
luskij I tam ;’.aHlrznlil Zbrodniarz zni' 

śladu. Włndzp poszukują spraw
Przyczyna zbrodni nie jcat narazii

’vch we Francji Wśród pierwszych za-
ządzeń. inkie mnją nastąpić, prasa

znano.

1) RC. Parts 30 p.. — 2) Sctc I Marsylia po 
28 p., — 4) st. Ellenne 27 p., — 5 Lille 28 
p.. - 6) Metz 22 p.. — 7) Flvet. Sochaus 
1 H«vre po 20 p., — 20) Lens 19 p.. — 11) 
Strasbourg 18 p.. — Ul Cannes 17 p , — 13) 
Rouen 10 p.. — 14) AnUbes l Escelslor po 
16 p.. -- 161 RoubaU 11 p.

UyuUd II. Ligi.
Niedzielne spotkania dały w 11. lidze nasię-

Lustracja Gniazil w Okręgu VI.
Ub. niedełetl odbyta się lustracja Gniazd 

Okr. VI. obesłana bardzo Ueznle przez Gnia
zda, a przeprowadzona przez Naczelnictwo 
Związku, która cieszyła słę 4u2etn powodze
niem.

BliZsze zzczegóiy lustracji ukaią się w na
stępnym komunikacie.

pująca wyniki; 
o Duokerąue
O S Valcnclennp»

U. S. Boulogne

.vymioniii wielką czystkę między cu-1 Nlmea O.
. . A. a HauCnont

dzozicmcami, zwłaszcza w Paryżu 1 o- u, s Toureoing
kręgu podparyskim.

R C ArrM
M. Rrlmii

C A. Puls — S RtnoM

Red SUr O.
O. a. a Nice

1:3
3:0
2-2

3:7
3d

R<*(eren( prasowy.

BokN francusko - polski.
Dowladujetny 81( .it w nadchodeącą nlr 

dziel; odbfdzic el; poraź pierwszy no cnilgi .. 
c}l mecz ń«ncuako - po,slil.

W nrsttpnych komunikatach omówdny bl 
ne szesegiMy tego ciekawego mecziL



Sir. ■«. u r <> d <» w I e r IKr. OB l

ófoon I YALENCIENNES i okolica

W

Spóźniony wybuch miny zrnnil ci^żkii 
czter<^li ifórników.

Jeden z rannych — Polak — walczy źe śmiercią.
eiębi szybu Nr. 4 w Avion wy- Helka, natur&lizowany. doznał stra 

się w ub. piątek atraszli- szliwych obraień w okolicy JamydarzjMo się
w*e nieszczęście. Na ^ębokości 620
metrów czterech

a gł< 
gorimików zaję

tych było biciem nóu’ego chodnika

brzusznej. Kamienie zraniły go pó 
całym ciele. Stan zdrowia p. Hetki

w kamieniu. Etycznego dnia pra
ca odbywała się normalnie. Około 
południa górnicy po wywierceniu 
otworów założyli kilka min i od
strzelili.

Po odczekaniu przepisowego cza
su wrócili do przodku, by przystą
pić do uprzątnięcia kamieni wyr
wanych ze ściany na skutek strza
łu. Nagle nastąpił nowy wybuch. 
Jedna z min bowiem nie wybuchła 
natychmiast, ^dy załączono prąd, 
lecz z niewyjaśnionej przyczyny o

jest bardzo ciężki. Górnik Franci
szek Delporte doznał poważnego 
zranienia oczu, górnik Huret ma
ciężko okaleczoną głowę i nogi.
Cz^varty górnik nazwiskiem Lan«
ery. jest stosunkowo najmniej ran
ny. Po udzieleniu mu opatrunku.
przewieziono go do domu w Viray.

Trzech ciężko rannych górników 
ulokowano w szpitalu.

Na miejsce nieszczęśliwego wy-

późniła wybuch. Pod wpłjhyem wy
buchu dynamitu ze skały posypa-
ły się na wszystkie strony z nieby-
wałą siłą kamienie, godząc w znaj
dujących się w pobliżu górników. 
Wszyscy czterej górnicy zostali 
ranni. Jeden z nich 39-letnł Stefan

Sadku zjechały władze śledcze oraz 
eleeat górniczy w celu przeprowa-fgat górniczy w celu przeprowa

dzenia dochodzeń 1 stwierdzenia
przyczyn opóźnienia wybuchu. Nie
szczęście wywołało wśród licznej 
kolonii górniczej w Avion przygnę-
biające wrażenie. Mer miasta A-
vion odwiedził rannych i ich rodzi
ny, by przynieść słowa pociechy.

® LENS i okolica ®
AUTO-ICOLE

« ■ craa ■ n«.t »»»• • ■ ■
43, At. do 4 SFpMnbre. 
>cao yandBrdonck, Lent I

Po boleściacli 
poezucip zdrowia, 

z sUhu artratycsoc^D, objawialącego sięWHBOde praw* Msdy Profesor PoUfc. . ........
(92 ag.) bólami nerek, boleóclaml w mlr*olach. bóla-

LENS.
ml w krzytu, stanem gorącskowym i tnid- 

lOym chodem, pnechodal (ł( na akutek lo* 
' czeol* pewnym 4rodkiem do takiego stanu.
Ze organizm czuje alę oizyscsonyia 1 rzaZ-

zyną w MJnochodzie i benzyna rozU/*Wlatnynaczka z Valeiirl*-nneM 
pójdzie na O mleMle**?' 

du więzienia.
Niejaka Maria I,,ecerf, znana w pe

wnych kołach pod pscudonimeni „Eml- 
lienne", która dokonała szeregu zu
chwałych włamań w Yalendennes i o- 
kolicy, stanęła onegdaj przed sędzia
mi. Ubrana jak zawsze elegancka wła- 
mywaczka. próbowała się tłumaczyć, 
ŻG nie dokonała w żadnym wypadku 
pogwałcenia zamków, skutkiem czego 
jeden z ciężkich zarzutów upadł. Sąd 
jednak uznał, że dzlMalność ,,Emiłien- 
ne" była zbyt niepożądana i wyma- 
czył jej 6 miesięcy na samotne rozmyć 
lanie nad koniecznością poprawy.

bruku. Etnrty z prą- 
napięciu upadły na

ła się szeroko po 
dem o wysokim .
bruk i spowodowały iskry, od których 
zapaliła idę benzyna. W jednej chwiliZmiana kul 

«tużi><\vch <l» ciągnie
nia Loterii Narodowej.

Nowlaa ta niewątpliwie zalntereauje nle- 
allcsoną raeszę poaladaeay Wlatńw Lotarll 
Naraodwej; kule, te ałynoe kule shiiące óo 
dągnlenta loterii, soataaą sailenlone począ
wszy od 4-teJ Triuiasy.

KaZdy aoble przypomina, te podesM po
przednich dągnltć, kula, pnad «-yrzuc«nl«m 
Jednej z gałek numerowanych, były nakręca. 
n« pray pomocy korby. 1 dopiero w chwili 
gdy kula zatrzymała *!« I wymłeani* gaiki, 
wychowanek Opieki FubUesnaJ puazczal w 
ruch mechanizm, który wyrzucał gałkę z nu. 
merem.

Obecnie, nowe kule będą poruszane bez 
przerwy, nawet podeza* oparaoyj wyciąg*, 
nla I wrzucania gałek z numerami. Frócz 
tego, wyciąganie gałek będzie odbywało się 
elektrycznie 1 z odległości przez Jednego z 
obecnych na ciągnieniu.

Małym «-ychowankon Opieki Pphllcznej 
aostało wyznaczone wrzucanie gałek do kul. 
która — powtarzamy — nie praaataną etą 
okręcać.

Ponieważ jest stwierdzonym, ta szczęścia 
aktada się z tysiąca małych szczegółów, Jak 
tu nie podkreślić zmiany, która daje nowe 
możliwości ws^stkln przyjsclelom Loterii 
Marodowaj? Kto. przy poprzednim spoaobłe, 
nie miał szczęścia, wygra może obecnie po
ważną sumę, która uczyni * niego Jeszcze 
Jednym szczęśliwcem lxlerli Narodowej, 

Przekonajcie się!

Sesja sądu pr«yslęi|lych 
dep. Pas de Calais.

W poniedziałek, dnia 20 marca roz
poczyna się w St. Omer sesja sądu 
przysięgłych departamentu Pas de 
Calais. Porządek obrad sesji jest dość 
dobrze wypóniony l z tej przyczyny 
sesja potrwa do dnia 31 marca. Mię
dzy innymi przed sędziami stanie FYan 
Ciszek Maćkowiak z BiUy Mootipiy, 
oskarżony o zabicie swej kochanki. — 
Proces ten odbędzie się w środę, dnia 
22 marca.

Dnia 2$ marca stanie przez sądeoi 
niejaki Aron Dossik, oskarżony o fał
szywe bankructwo. W czwartek dnia 30 
marca stanie przed sędziami niejaki 
Janik Stanisław z Auchel, oskarżony o 
frazowanie dokumentów.

CAIZINNE • LIEMN.

BULLY LF:S MINES.
>_ (AresztoA-anie). — Żandarmeria 

miejscowa aresztowała 18-]etnicgo Teo
dora H... czeladnika fryzjerskiego pod 
zarzutem niezastosowania się do prze
pisów o cudzoziemcach.

liABNES.
— (Ilezolofla Sekcji Federacji Kobolnlków 

- - My, czinokowłc zebrani na znlePolskich).
•lęcznym aebranlu w dniu 12 marca b. r. żą
damy od Głównego Zartądu Federacji Robot
ników Poł.klcb:

1) ażeby peraonel w Centrali Lille soetal 
powiększony w celu sprawniejszego załatwia 
nla nawału spraw czIonkow-Ucb;

2) ażeby był stały referent rentowy Zwlaz 
ku Robotników Fo'*klch I pan MteJczarek, 
bvt pr*vj.ty na stałe do Centrali Federacji 
Robotników Tulskich do załatwiania rent 
knapszaftowyrh.

Następnie prosimy Główny Zarząd, ażeby 
Interweniował u Władz polskich 1 francuskich 
w sprawie starców i lnwa'ldów. którzy eą bez 
pracy, a są zmuszeol w tym roku odnowić 
karty tożsamości, przyczym opłat* za nie 
wynosi teraz 10 Ofr. Cl starzy nie są w stanie 
tego opłacić.

wyrażamy nadzieję, iż Zarząd Główny do
łoży starań w tej sprawie 1 poczyni odpowie
dnie kroki.

Sekcja Federacji Robotnikón Polskich 
u Harne*.

Piotr Ykleja, prezes 
Konłeezny 8t.. sekretarz. 
Fnickowlah, skarbnik.

IBRUAY
I okolica

YALENCIENNES.
O » ł; w I E

BENOIT - fiOEEFLET
15, rue de PariM — YALENCIENNES 
Od dziś począwszy I podczas klika tylko dni

W Y p n z E n A t
wezystkicto rrastek eeryjay^

SOLRE LE tllATKAU.
— (Nlezwykł}’ wypadek). — Znana 

w okolicy żona bogatego przemy^w- 
ca Emilia Thomas, przejeżdżając sa
mochodem przez wioskę Grand Rieux, 
z niewyjaśnionej przyczyny wpadła na 
słup, podtrzymujący przewodniki z prą- 
dem o wysokim napięciu. Słup zb^ał 
się. Jednocześnie pękł zbiornik z ben-

samochód stanął w płomieniach. Żona 
przemysłowca, która podczas zderze
nia straciła przytomność, nie zdążyła 
się uratować i i^Mliła się żywcem.

/.brodnła w Bess Marals 
będzie •dlworzoM.

Prokuretura belgijska w Mons. pro
wadząca dochodśniia w sprawie po
twornej zbrodni niejakiego Yalentina, 
który zamordował swą córkę i zwło
ki zidcopał w ogrodzie, postanowfla wy. 
jaśnić wszystkie szczegóły dramatu. Z 
tej przyczyny belgijskie władze śledcze 
zjadą aię do Calais i przywiozą z so- 
tH| diroi^iarza, w celu odtworzenia na 
miejscu sceny zbrodni. Nie ulega wąt
pliwości, że francuskie władze śledeae 
będą obecne iMzy tych ciekaw>’cb sce
nach.

YALENCIENNES.
— (Wyc«>T» obłąkanego). — Do jed

nej z miejsoowych klinik przywiesiooo 
ostatnio niejaUego Delcoorta, zdra
dzającego pomieszanie Tznysłów. W 
pewnej cbT^ Ddoourt w przystępie 
szału usiłował podłożyć ogień w zaou- 
dowaniu. Ogień szybko ugaszono Cho
rego pi zewieziono do specjalnego za- 
kł^u pod Lille, jako niebe^iieczn^^o 
dla otoczenia.

P A RYŻ i okręg paryskiBRUAY EN ARTOIS.
— (Z pobojoiviska pracy). — Gór

nik polski p. Henryk Zienkiewicz za
trudniony na szybie S-bis doaiał oka
leczenia ramienia podczas pracy. Le
karz, który opatrzył rannego, nakazał 
mu 10 dni spoczynku.

Ktirailzony mąź postrzelił el^ke 
i rY-wala.

Krwawy dramat na uHocoh Sedaau.
twozdanże z rocznej konferenejt T.

' K'um*'ód^*doro^*kc^e  ̂ ńJtaJ o Oaa«iolu. Zażywany re*
obecności 30 delegatów 1 przedrta*, gulamle rano 1 wieczorem. Oandot stanowi 

łnową kurację przeclwartretyczną, stasowlą- 
!cą nowy wynalazek, który pozwala wstrzy*

~ (Spram 
C. B. Okraę 
Ikrag T. U. 
rencję------------------------- - -----  . r-------  ;

urzadu głównego.
Zaraąd zdał sprawouanle z pracy w od

działać. zarządu okręgowego s roku 1938.1^,.^ 
Zebrani zażądali kliku wyjaśnień, na kUre oo^ero w organlźmle. 
odpowiedział przewodniczący- PwsUPlono „.„.„L,.,.,.,.

Ol
w

n-|clen zarzadu
niBć nadnUerne wytwananie się Itswcu mo-

M. PARIS
Okulista * Optyk

odpowledilal przewodniczący.
do wyboru oowefo zarządu. Wynik wybordu
b^ naatęputacy;

Pnew.: Jasoiewlcz Wincenty. 67. rue Łan*

Pudelko Oandolo,
wyatarczsjące na ddesłcclodnlową Iniracjf, 
kosztuje 14 fr. 30. We wszystkich spUkseb 1

»«*, Looa en G<Aelle. zaat.: Dtuźiuz MarU. 
— SekreUn: Florian. 34. rue

w Pble Centrale w Ł«na.

S, rue des EM^liers — BRUAY 
Okulary 1 szkła wazeUu rodzaju Badanie 
wzroku. Wykonanie zleceń lekarskich. — 
Reperacje. Ceny otniarkowaite. Gwarancja 

(B7 K.)

Ttoanard. Lens. zast.: Kłosowska Antonina. 
— Skarbnik: Kapela Franciszek, zast; Pi*
rod Jan. — Bibliotek.; Trzetldakl Pr.. «4 nie 
a'OUeIet Lena, zast.: Kaczmarek Florian. —
Klcrown<k Krom, barć; Karolczak Ludwik..
zaaŁ: KallnowzU Antoni. — Komlate rewl* 
zyju: Kozak. Kacenarek Antoni I Tlfer, —
Rażyaer teatralny zostanie wybrany na spe- 
ejalaym sebrsnlu reżyserów.

Po przeczytaniu listy nowego zarządu, 
członek gt. zarządu TrygłoaU obszerny referat 
irganlzacyjny.

Okręg T. u. R. hc^ 7 otkhoałów. 
Kobiet. 3 gromady harcerskie oraz 2 szkółki 
czwartkowe, do których uczęszcza 120 dzieci.

Ol
6 Kół

Csłonków ma 174, całonkiń 189. barceray 1 
haraerak 86. Zebrań oddziałowych odbyło sie 
71. Mbrań K K 51

Jeśli chodzi o bibliotekarstwo ,to kaląśek w 
nddzlalach siajduje słe 733 a caneinlków
69. którzy pi

I ale 733 a czyteinll 
lU 732 kaiaikL A Jeóll cbo

dzl o kaaowoóć to dochód orólny w okręgu 
wynlóał 3.409.50 fr.. rozctaoód — 3.147.10 7r.
Dochód w Oddziałach: 1-L446 Ir.; rozchód
10.212 fr.. ! 
K. 4.653 fr. 
fraski.

LENS.

Ping - Pong w Strzelca.
Wynik rozgrywek grapy Ul. w Len* s dnie 

U merra b.r. 
StRcIcy:

1. m. Maks Falszewaki z oddziału Montl
gny en Oobelle.

i. m. Józef stodolny z oddziału Montlgny

Komitet Tou'. Mlejacowych na walnym ze
braniu dcdtooał wyboru zanąóu K. T. M. aa
rok 1939. Wynlld wyborów są naatfpuj^: 

rezea: Zunny webaŁ rae Jeronez 8, Ca-Prezea:

en Oobel'e.
3. m. Władyała* J&cluiwlsk z 

HaraM-
odd^lAłu

4. Antoni Szynczak z oddziału Montigny 
en Gohelle.

a m. Feliks Maiinowaki z-oódziaht Mont, 
en Gohelle.

a ni. Franciszek Kukwisz z oddz, Hatnea

loone ■ Uerln. zut.; P*w)o**kt — Sekre- 
Isrs: Pawłowski Jan. ruc Bnmeau 36 Caloo- 
DC - Uerln. zaaL; Kwaałcroch Pawet — 
Skartanlk: Recblik Heiu7k. aaat.: Woalowa 
Kamila. — Komlaja rewizyjna: KaZmlerczak. 
Kędziora 1 Maćkowiak. — Komlaja ońwiato- 
5»-a: Opieka Rodzidelaka. — Komlaja dobro
czynna: Danielewski. Hochmaa I KuUak. 
W skład komisji rozjemesej wchodzą wszyscy

7. m. Edmund Kowalkowakl x odtlziatu

pozoataje 1J35 fr. Dochód w K. 
rozchód 3.9J7 fr. pozoetaje^TSę i

Courrlerea
8. m. Włady^w Stańklewlcz z oddziału 

Arion
9. m. Czesław Klimczak z oddziału Arion.
10. m. Władysław Małaa z oddziału Harees. 

Jttaaey!
1. m. Zygmunt Matuszak a oddziału Mont 

en Gc^etle.
2. m. Franciszek Piątkowski z oddziału 

Montlgny en Gobel'e.
3. m. Kaźmierz Kwaśniewski z oddziału 

Haroes.
4. BL Strąli Stanisław z oddz. Courrlerea

prezesi Taw. Miejs«r«órcb.
Towar^stwa naleZące do Komlteu Tow. 

Miejscowych I adrsay są następujące:
Tow. 4w. Józefa — prezes Pietrzak Jan rue

Vl*ta 56 Caloane Lierln. Mkr.: Kwuigroch 
Faweł. nu Edmund nr. 3 .Calonne uerin.
skarbnik; RaUJczak PaweL

Te*. Bńi. Żywego — prse*. RaUJczak J. 
rue I.e>eu* 3. Cal. uerln. sekr.; Czernlakowa 
SUnlTława. rue Vl*ta 53, CaL Uodn, skarb. 
Talagowa Pelaaia.

8.^ P. K. M. — prez. Maćkowiak Edou 
EmlU - Zola 384. Cal Uerln. sekr.: Łuczak
Antoni nt« L,eseus 16, OaL Lierln. 
Wrałata Edmund.

skarb.:

PUsowsala, nwrotkl. guziki, bibałk. kroje 
aa Bńara, dztnrtd do gupików, pikowania

MałSAH 4RA.NNKTTK
LENg. ~ 18 rae yictor Bage» — LENS.

B. m. Czeała* Wojczasnk 
CouiTieres.

a oddzlata
PawOezak Waleaty. Idsr. rozgr.

Piękny w^ynalazek 
leczonych Francuskich

Chorzy dotknięci powaZneml uszkodzenia* 
zni płuc, non obecnie mleć nadzieje: ssese- 
ńllwa fonnuu. energiczne lekarstwo zwalcza

SALLAUMINES.

ZAWIADOMIE^YIE
Zwracamy uwagę naszej klłeDtell 

ua czjuność pewnych poda-
wających się jako przedstawiciele pew
nej fabryki radioodUomików, którzy

8. M. P. K. Z. — przew. Maćkowtakńwza 
Gertruda. Eml'a Zola 384 CaŁ Uertn. sekr. 
Ratajczakńwaa Ansa rae Łeeeu* a OaL Ue> 
vłn. skarb.: Wyłatńwna Marla.

Tow. Polek tm. króL Jadwłet —przew.: 
Woalowa Kamila, rue du Tempie 47. Calonne 
Uerin aekr.; Michalska Franciszka, rue Bni- 
aeau 8. Csłonsc Uertn, skarto.: Małotepaa

Tow. Głmn. Sokół — prezea: KaZmlerczak 
Bolesław, rue Jeronez 14. Cal. Uevln, sekr.; 
Pawłowski Ludwik, rue V1ala 34. CsL Uerln. 
skarbnik: Granda Wacław.

CALONNE RICOI ABT.
—■ (Hojny dar). — W jednym ze 

sklepów okolicznych zjawiła się oneg- 
daj del^acja towarzystwa. Zarząd 
przybył poprosić o jakąś nagrodę na 
majówkę, którą pragnie towarzystwo 
zorganizować w pobliskim lesie. (?dy 
sekretarz, jako wymowniejszy przed
stawił kupcowi ca^ sprawę, prezes o- 
dezwał się:

— Wszystkie nagrody już mamy 
Potrzebowalibyśmy jeszcze coś na 
który chtemy wznieść, by dzieci wspi
nały się po nim po nagrodę...

— Tylko sprawa stupa nie jest jesz
cze zorganizowana potwierdź sekre
tarz, prosimy przeto o pomoc.~

— Ależ naturalnie moi panowie. W 
tej chwili zapiszę sobie, że wyznaczam 
wam funt szarego mydła...
«a w « r* r« rat

Lille i okolica

proponn.^ odkupienie po dobrej cenie 
odbiornika wzamlao za kupno innego 
aparatu gorszej jakości, z którym bę
dzie miała klientela wszelkiego rodza-

Klato aporiewy „Warta” — prezes; Błaaz- 
etyk Wawrzyniec, rue Desihuei 4. Cal. - Lle- 
'■In eekr.: Maćkowiak “Edmund, rue ErnOa •

z powodzeniem wazyatMe dolegUwoócl płuc 1 
d:^ oddechowych, nawet na^ebeżplecznłe^

SyrĄ*^^ ju kłopoty. Cena aparatów bidzo wy
da ele ono z akutcfiznych Środków oczyBCtt- górowana jest zrcsztą umyślnie obU- 

czona.trwała
tub

ląejńh. Syrop Botn da}a 
wypadkach przestarzałychate wynikł w 'wj^taćkscl) praMtamłych 

janiedbanych katiuów. chroDleznego bren-
czona.

Posiadamy nazwiska i adresy osób,
chltiL setmy. emfyzemy, koklusziL

Syrop BWn apraed*]* *lę w *1*0™ pudeł- “9 v''“ *'***'“
ku. opMk* eserwon*. we wraystJdch apt*- stawicien niepożądanych we wszyst- 
ksch. w Grandę Phsrmscie Centrale. Odt&ał kich kraiach 
Potakl. 36*38 Place Jean Jaure*. Len. Phi. , « t puniift e-iu-Plnard. Bid Baaly. t^n., lub plńć; Labora- * pOwCenia p. LEHOUQ — Sailaa- 
toire Ploot a Calais. Cena Oakonu: 17 m. minee (Grosse Berllne). (125 K.)

które stały »ę ofiarami tych przed-

Zola 284 .Calonne Uerln. ekarhslk: Terakow* 
akl Józef.

Koło amatonkle UOnkowlak” — prezee: 
Danleiewakl Jan. rue Crepln 8. CaL Uerln. 
sekr.; Woalowa Kamila, rue du Teńsple 47, 
Ca'. Uerln. skarbnik: RecUk Henryk.

Koło PnyŁ Harcerzy — prezea; Terakow- 
akl .rue V1ala nr. 42, Cal. Uerln, •akr.; Mal^ 
lepBzr Andrzej rue Peronez 7, Cal. ŁJerln. 
skArbnIlc; Zall«z Józef .

Opiek* BodzloieUk* — prezes; Kwaaigroch 
PaweL rue Edmund nr. 2, CaL Uerln. sekr.:
Woslows Kenlls. rue du Terap'e 47. Cal. - 
UeTtn. skarbnik; Kujawa Franciszek._leTln. akarbnlk; Kulawa Frandazek.

Woalką koraspooMacJę prosimy nadsyłać 
według podanych adresów prezesów 1 ae-
krstarzy.

rt fwaliliirriiii■■■■liiiitiiiiiiiiii 
LILLE.

(Włamywacze pod kluczem). — 
Od pewnego czasu w Lille grasowała 
nieuchwytna szajka złodziei, operują
cych z niesłychaną zuchwałością. Śo- 
dizieje bowiem wybijali azyby u jubile
rów i korzystając z kilkuśekundow^o 
źźniieazania wykradali z wystawowych 
okien co się dato 1 oiikali nierozpozna
ni Policja po dłuższym śledżtwie uję
ła sprawców. Są nimi niejaki Gu-itaw 
Robeke i Robache. Obaj liczą 19 lat 
W toku śledztwa młodzi włamywacze 
przyznali się do licznych kradzieży nie 
tylko w magazynach. Między Innymi 
skradli także kilkanaście rowerów

W godzinach wieczornych na je
dnej z ulic Sedanu w pobliżu rzeki 
Mozy rozegrał się onegdaj krwawy 
dramat na tle zazdrości. Oto kilka 
szczegółów dramatu:

W miejscowości Iges pod Seda- 
nem przed kilku laty niejaki Fer- 
mentl, liczący dziś lat 30, pogubił 
kobietę 10 lat młodszą od siebie. 
Małżeństwo żyło godnie i wycho
wywało przykładnie swych czworo 
dzieci... aż do chwili gdy zjawił aię 
niejaki Alfred hlaillet. Osobnik ten 
zdołał pozyskać sobie zaufanie Fer 
raentlego do tego stopnia, że spro
wadził się pod jego dach jako sto- 
łownik.

Od tej chwili zaczęło aię nieszczę 
ście. kUillet bowiem był młody... 
wkrótce dzieci chodziły zaniedba
ne i często budząc litość sąsiadów 
dożywiały się u nich. W końcu pa
ni Ferment! i Maillet opuścili dom 
i zamieszkali wsnólnie w Sedanie. 
Fermenti pozostał w domu z czwor
giem dzieci. Za namową ludzi rozu
mniejszych, Fermenti odszukał 
swą żon<* •''^ołał ia przekonać o jej 
obowiązkach matki.

Kobieta wróciła do domu, z Mail
let *em jednak nie zerwała, wddywa- 
ła się z nim od czasu do czasu w 
Sedanie. dokąd udawrała się na ro
werze. Fermentiego trawnla głębo
ka zazdrość. Chciał bowiem, by by
ła także żona, śledził przeto każdy 
jej krok i onegdaj wrróciwszy z pra
cy nie zastał w domu, ani żony ani 
jej roweru. Natychmiast ud^ się 
do Sedanu, tu na jednei z ulic w 
pobliżu rzeki Mozy spotkał żonę 1 
Mailleta. Bez słowa prowokacji wy- 
dobył rewolwer 1 dal kilka strza
łów do niewnemej, która upadła 
brocząc krwią.

Maillet widząc to. rzucił się do 
ucieczki. Fermenti z zimną krwią 
wsiadł na rower l pośpieszył za 
zbiegiem, gdy zbliżył się dostatecz
nie do niego, strzelił kilkakrotnie, 
raniąc go śmiertelnie. Następnie z

całym spokojem wrócił do wsi, od
dał nieszczęsne dzied, które stra- 

rodziców pod mera, po- 
:zem ud^ się na postenm^ żan
darmerii i odd^ aę w ręce wtedz. 
Stan rannej jest bardzo ciężki. 
Dramat wywom wśród miesdcań* 
ców Sedana wielkie wrażenie.

PARYŻ.
(K) (SDIj' gość w Domu PołsUmj. 

— Dnia 14 marca gen. Bonczkowaki 
zwiedził Ikm Polski w Paiyża. intere
sując się życiem kokniii polskiej w Pa
ryżu. zwłaszcza harcerstwpin. legioni
stami i łnwalidani.

<K) (Pob}t w Par}ńi p. Knpfaaewi- '‘'m
skiego). Jak już donoeiliśmy. dojiion
Francji przyjechał p. Henryk Kapi- 
szewski, komisarz Wydziału Zagranicz
nego Naczelnictwa Związku Harcer
stwa Połsld^o. Pan Kapiszewsk^ prsy- 
jechał na 3 dniouy pobyt do Paryża, 
skąd dnia 16 marca ayjechał do Wsch. 
Franc^ celem zwiedzenia tamtejszych 
dru^m. Poza tym wziął udział w od
prawie Okr^u Harcerzy 1 Harcerek w* 
Metzu. która odbyła się ubie^J nie- 
daeli.

fK) (Nowa organizacja połaks).
Na terenie francuskim powołano do ży
cia nową organizację pod nazwą Zne- 
srenic Uczestników Sirojnych Walk o 
Niepodległość Polsku Sk^dba nowego 
zrzeszenia mieści się w Domu Polskim 
w Paryżu, 7, rue Crilion, Paris 4.

(K) (Fałnyw) pottejsirt). — Od 3 
tygodni pewien osobnik, podający się 
za inspektora pol cji, zatrzymywał na 
ulicy przechodniów lub wojskowych, le- 
gi^miując ich lub zwracając uwagę na 
niewłaściwe zachowanie.

Na skutek skargi jednego z sierżan
tów Mimsterstira Lotnictwa, poheja 
aresztowała pseudo • inspektora, Jana 
Balleca. Aresztowany zeznał, że chcisi 
zagrać rolę inspektora pdicp, a jako 
legitymacja pofcyjna riuż>*ła mu karta 
wejścia do ^tusza Miejskiego, którą 
podrobił.

Hir.lRSKI jak echo, lekarz.
— Million dwieście t'

I mUoici
(Powif^e tcftpólcsesnoa)

(Dokończenie). ■ — Go<^ się na to. Jedźmy.
— Ya banque! — krzyknął Opuścili salę klubu i zajęli samo- 

zdenerwowany zbrodniarz. |ch6d YlUona, Wóz szybko sunął u- 
Sędzia zastanowił się na chwilę Hcżml Genewy. Wreszcie zatrzy- 

■ • raał się przed willą Rlttera. Na od-i odparł:
— O sto tysięcy franków.
— Dobrze... I to przyjmuję!
Ritter znowu przegrał. Wydobył

portfel: był pusty.
— Dług mój ureguluję jutro w 

południc — szepnął zdenerwowa
ny.

— Jutro? — zauważył ironicznie
iędzia. — Zbyt mało pana 
by go darzyć takim zaufaniem...

znam, a-

’— Jak tó?! — przerwał mu łe- 
karz. •— Nie ufa ml pan?

— Byłby 
przemówił

to nadmiar zaufania — 
komisarz, którego nie

znał Ritter. — Mam pewną propo
zycję, która usunie wszelkie niepo
rozumienia.

— Jaka’ Rhł'‘haTn pana.

ków! To
franlion dwieście tysi^y 

największemu idiocie mu-
Bi wydać się podejrzanym.

— Dawaj pieniądse!
— Nie dam, bo to wtrąci nas w

ręce policji. 
— Sam j<

woli.
je wezmę wbrew twojej

— Ni^y ich nie odnajdziesz, 
schowałem.Dobrze

— Tak!?! Więc giń!
Błyskawicznym ruchem wydo

był nóż i zadał nim cioe Doniudo-

gos dzwonka drzwi otworzył im 
3nald i wprowadził ich do gabi-Donald 1 wprowadził ich do nbi- 

netu i natychmiast Ich opuśdł, o- 
czekując w sąsiednim pokoju swe-
go wspólnika.

— Wybaczą panowie — odezwał 
się lekarz — że opuszczę ich na kil
ka minut...

wi. Ten opart się o st^ i nie rzekł- 
azy słowa, osunął się na poeadzkę. 
Śmierć nastąpiła natychmias: nóż 
był zatruty.

Jak ścigany zwierz morderca ro-

Tamci mogli powziąć podejrze
nia...

Co czynić? Pozostało tylko jed
no: tamtych dagodzić 1 uciec!

Zdecydowanym ruchem otwo
rzył szufladę biurka, nałożył mas
kę gazową i wziął do ręki naczynia 
z cienkiego szkła.

Następnie wsunął rękę przez u- 
kryty otwór w ścianie i rzucił na
czynie. które z brzękiem rozbiło 
się w sąsiednim pokoju. Chmura 
g^zącego dymu napełniła całą 
przestrzeń. Yillon l Renard, którzy 
rozmawiali z sobą, odwrócili alę 
Fwałtouniie.

— Gaz trujący! śmierć! — 
krzyknął komisarz i runął nie-

kością ruszył przed siebie. Wy- Cofnął się, wydał straszny o-
brał drogę, wiodącą nad przepM- krzyk i rzucił się w przepaść...

pewnej chwili wyskoczył z 
samochodu. Który nie kierowany
cią. W

runął w przepaść, dokąd dopiero 
po kilku dniaim będą mogły dotrzećpo kilku 
drużyny ratownicze.

— Bardzo orosimy.
— Dawaj sto tysięcy franków! 

— szepnął Ritter do fałszerza.
skoro tylko drzwi zamknęły elę za 
nim. — Przegrałem w karty... To
dług honorowy...

— Ty mówisz o długu honoro
wym? — odp"’'! Ralf — Jak dziw
nie w ustach twoich brzmi słowo
honor! Tyś oszalał.. Sto tysięcy

zejrzał się wok(^o. Był jak nieprzy
tomny i przez długie minuty nie 
zdawał sobie sprawy z tego, 
z nim dzieje. Spojrzał na martwe 
ciało Ralfa i dopiero teraz przy- 
Eomniał sobie, że w sąsiednim po- 

oju czekają na niego sę^ia Yllłon

ciało Ralfa i

prr imny.
da rzucił się do okna, lecz

Otarł pot z czoła i mruknął: 
— Jestem uratowany...

. Obejrzał eię l ujrzał (rfonącą wil
lę, lecz równocześnie uałysaU zbli- 
tejący się warkot samochodu i 
światło reflektora. Zaledwie zdołał 
się ukiyć w przydrożnych zaroś
lach, gdy o kilka kroków od niego 
zatrzymał się wóz patrolu polic^- 
rego. Kilka osób w mundurach ta
czko badać drogę i zauważyło zła
maną barjerę przydrożną.

W klika miesięcy po cudownym 
uzdrowieniu Joanny, Zosia zupeł
nie już zdrowa i przecudna wioś- 
nianą pięknością, stanęła w stroju 
ślubnym przed ołtarzem kościółka 
•/ Passy. Druhnami były przyja

ciółki jej Ewa i Doiły Rererey. Ste
fan doczekał aię szczęścia, o któ - 
rym marz^ od tak dauma.

Młody lekarz odstąpił swój za
kład w Antin asystentowi swemu 
Szulcowi. Sam. dzięki majątkowi 
Zosi, stał się człowiekiem bardzo za 
możnym l całą swą wiedzę oddał 
□a usługi biedn^^h.

W wspaniałej willi w Passy

co się

i jakiś znajomy jego, którym ma 
wręczyć sto tysięcy franków.

Sto tysięcy franków w fałszowa
nych banknotach!

— Skąd je wezmę? Tylko Donald 
znał tajemnicę, ^zle fałszowane 
nlenlądze były ukryte...

A on nie żył... Zabrał tajemnicę

I

I

1

__ Samochód komisarza runął w* Klaudiusz wiódł życie beztroskie.
a cały dzień spędzał nad rzeką lub 
na łodzi. Posmutniał nieco. Ęćyi 
Piotn:sia odesłano do gimnazjum, 
gdzie od razu dał się poznać jako

przepaść... — usłyszał głos poUcjan 
Ła. — Zbrodniarz sam w>^erzył 
sobie karę lub też nie usze^ karzą- 
cej go ręce sprawiedliwości.

— Zginął na pewno. Jutro zba
damy sprawę dokładniej, a teraz 
wracajmy do pożaru...

było już za późno. Chmura gazu 
zbliżyła się do niego. Śmierć nastą
piła niezwłocznie.

Ritter z szatańskim uśmiechem 
rnoglądał na dokonane dmeło.

— Nareszcie jestem wolny! — 
krzyknął. — Teraz muszę uciekać!

W niewielką walizkę zgarnął 
stos banknotów i papierów warto
ściowych, chwycił bańkę z benzy
ną i zaczął rozlewać zawartość jej 
po wszystkich noknj«ch Następnie 
rzucił płonącą zapałkę, a pożar o-

nadzwyczaj inteligentny chłopiec. 
I dla Baltus miała nadejść

chwila szci^cia. Skoro *ylko Gu-

Policjanci wsied’’ do samochodu.
który oddalił się szybko.

Zbrodniarz opuścił swoją kry*

I
I

i I 
istaw, syn bankiera Rosena. powró

cił z zagranicy, oświadczył się jej 
i został przyjęty. Młoda dziewczy
na coraz więcej zapominała o stra
sznym zawodrie żj^owym. Jaki 
sprai^ił lej Tumon. Głetekim za
dowoleniem przenełniała ją myśl, 
żc brat jej został pomszczony.

-------KONIEC--------

I
I
I
I

iówkę. Przez chwilę nie wiedział, 
^okąd się udać. Nagle ukazały się 
pł^ed nim trzy clenie, w których 
^oznal Ralfa. Yillona i Renarda, a 
za nimi kroczył dłngj szereg obłą
kanych, które zgin^ w Antin.

garnął w jednei chwili cały dom 
Wybiegł na dziedziniec i skocz^d

u zaświaty...
Ogarnęła go rozpacz, a tymcza*

— To bardzo proste. Pojedzlemy franków... Czy wiesz, lle już prze- 
) pańaklego mieszkania, wręczy grałeś? vy6««**7‘“* - • ■ — Ile przcgra’7m? — powtórzył, sem płynęły sekundy, minuty...do pańskiego___  

pan czek lub pieniądze panu do samochodu Yiłlona i pełną szyb-

• 1
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P.4RYŻ.
(K) (Wieczór autorski Jułiuou Przy

bosia).— W Bibliotece Polskiej ua quai 
d'Orlcans nr. 6. odbędzie się BtoranienT 
Stowarzyszenia Studentów Polskich w 
Paryżu, w dniu 25 marca, o godzinie 
20,45 wieczór autorski Pnybosin. Au
tor, p. Julian Przyboś odczjla szkic p. 
t.; „Narodziny poematu" i recytować

sta uiikla s domu dala 3>go września 
ub. roku 1 żo nazywa s'ę p. Blanche 
Longeau. Jak wynika zo śledztwa p.
Blanche Longeau poniosła śmierć 
nurtach rzeki. Zamach na życic nle-

w I

szczęśliwej dokonali osobnicy pocho
dzący z półświatka, których obecnie 
poszukuje policja.

WSCHODNIA FRANCJA

Dnia

OFICJ/IUSE IM>l~SKie UILHO PODIU»Z^
Z Zjazdu F. I(. P. Okrv{$u

Francji WNchodntej.

będzie wiersze o Paryżu.
MELUN (S. et M.) 

(KI (Samobójstwo).

Matka iMtbllo dziecko na śmierć.

12. marca odbył się w Hagon- 
VBlny zjazd Delegatów S^cjidon^ Walny Zjazd Delegatów Sekcji 

F. R. P. Zjazd otworzył l^zea Okrę-

Obywatel

(K) Putesux (Seins). - Przed kilku |gu ob. Stróżyk, witając ddegatów oraz 
dniami w domu swoich rodziców zmar- przybyłych gościł Żjazd zaszczyci

jugosłowiański, Stanisław Stanka po
pełnił samobójstwo przez powieszenie.
ŁKMONT EAI BONNE (S. et O.)

(K) (Nie zastosował się do wydale
nia). — Komisarz policji aresztował J. 
Łuszczkę, który potyr^il z Hiszpanii do 
Francji. Łuszczka m'al zakaz pobytu 
nn tei^orium francuskim, które miał

ło 11-to miesięczne Q'ewowlę Yvettc 
Bouaron. Lekarz odmówił wydania ze-

przybyłych gościł Żjazd zaszczwili 
swoją obecnością pp Konsul Naromy 
ze Strasburga, Zabłocki, dyr. Banku

zyci 
rom

P. K. O. w
irga, 
Metletz,

Zwolenia na pogrzeb, wobec czego prze- t-żądii Główneg< 
prowadzono śledztwo, które ustaliło, że genemlny F. R.
sprawczynią śmierci dziecka Jest wlas-

;o
Majorczyk, prezes Za* 
P, R. P. i sekretarz

P. ob. Jeaionowaki. Li*

opuścić jeszcze dnia 30. września ub.

na jego matka, która pobCa dziecko na 
śmieró. Niegodną matkę aresztowano.
mSY s. YONNE (S. et M.)

(K) (Skarga Polaka). — Miejscowa

Sty z życzeniami nadesłali p. 
mce-konsul honorowy w Metz, l p. Fe- 

prezes Okręm Zw. Polaków. — 
iła zjazd przybyło 41 delegatów, repre
zentujących 21 Sekcji. 2 Sekcje były

prezes Ókrę^ 
jazd przybyło 41

Zaleski,

zapewnil zebranych o swym przychyl
nym stanowisku do F. R. P, byczenia 
Zjazdowi złożył również dyrektor Za
błocki, a referaty organizacyjne zo
stały wygłoszone pnez ob. Majorczyka 
i Jesloaowskicgo. W dyskusji. Która się1 Jesloaowskicgo. W dyskusji, która mę 
rozwinęła, zabierali głos: ob. Burek.
Ranik, Reduda. Jeaionklewicz. Potrą*
włak, Przybylak, Wodzianka, Przybysz 
Kaźmierczak, Lipka. Wojtkowiak, Cau*
ha 1 ndelu innych. Wszyscy mówcy po
ruszali bardzo ważne sprawy jait za*
trudnienie młodzleiy. sprawy pÓdatko*

ORBIS
Najtańsze WYCIECZKI do POLSKI

WV<iOVME BEZ KLOPOTl
Najbliższe wyjazdy: 

z Paryża: 24/3. 6/4 
z Lflies 24/3. 6/4 i 28/4 
ze Strasburga: 5/4.

(
Powroty] 

20/4, 4/5. 15/6 i 22/6 

22/4. 6/5, 20/5 i 10/6.

dc nakazu, zamknięto go w więzieniu.
CORBEIL (S. et O.)

(K) (Aresztonanie złodzieja). — Po 
Iłcja Państwowa w dep. S. et O. prze
prowadziła śledztwo w sprawie kradzie
ży popełnionej w tej miejscowości. W 
wyn<ku śledztwa aresztowano niejakie
go Gastona Vienne. który przyzna’ się 
dc popełnienia siedmiu włamań. Osob
nika osadzono w więzieniu.
MEITAN (S. et O.).

(K) (Wyjaśnienie tożsamości zulok 
kobiety, wydobytych z rzeki), — W ta
jemniczych okolicznościach zaginęła 25 
letnia kobieta, którą ostatnio wydoby*

a?ę nleS^^^i ska^ę od robotnika
polskiego B... .lat 22. B. zatrudniony u
rolnika p. Mat’vet ’apoznał pewną Pol- 
kę. p. Ewę K.... z którą żył w bliższych 
stosunkach. Niewiasta nadużyta zaufa
nia młodzieńca. Pewnego bowiem dnia 
wykradła mu z marynarki 500 fr. Na
stępnie uciekla z niejakim Józefem D... 
Poza tym Ewa przywłaszczyła sobie 
papiery siostry B.. podając się wszędzie 
za jego siostrę.
FaR’ piersi - BEACTOR (Alanę).

— (Poddękownale). — Tutejsza Opieka 
Rodzicielska składa serdoezne podziękowa
nie Komisji Kulturalno - Oświatowej pray 
Związku Polaków we Francji za przytfiuile 
20. ezytanak Kubsklego 1 Kotarbińskiego o- 
raz 10 elementarzy Falskiego. Również w I-
mieniu tutejszej dziatwy azkolnoj aktadamy

to z rzeki Seine w tej miejscowości. Po serdeczne podzltkowantc. — CzeM oświacie!
dłuższym śledztwie ustalono, że niewia* 'lartĄi

nieob^ne.
Po stwierdzeniu listy obecnych, pre

zes Stróżyk powołał na przewodniczą
cego Zjazdu ob. Majorczyka, a na ase-b. Majorczyka. a 

Kutnlka l Przyb'Borów ob. ob. Kutnlka i Przybraza.
Z kolei ustępujący Zarząd zdał spra

wozdanie z rocznej działalności. — Ze
mogli się delegaci 
g liczy obecnie 23

sprawozdania tego i ,, 
przekonać, że Okręg liczy ooecnie 23 
Sekcje, grupujące 1.650 członków płat
nych. Dochody Okręgu wyniosły 4.450 
franków.

Następnie przewodniczący udzielił 
głosu p. Konsulowi Nagómcmu, który

.^liMirzoMlwa plng-p«»ng»wc.

Komisja Wychowania Fizycznego i 
Obywatelskiego Związku Polaków w
Metz podaje do wiadomości, że dnia 26
marca br. odbędą się w Malzleres-les- 
Metz w sali Cafe Etemange — zawody

ŚRODKOWA FRANCJA
ping-pongowe (indywidualne) o tytuł 
mi^zowski Lotaryngii. Zgłoszenia za*

^llalo 2... Zabiłem •.. Przyjdźcie innie 
aresztować..

wodników w dniu zawodów od godziny 
10 do 11 na sali rozgrywek. Punktual
nie o godz. 11-ei losowanie kolejności 
gier i spotkań. Bezpośrednio po loso
waniu zawody. Zawodnicy przybywa
jący po losowaniu, będą mogli brać u-

Le Puy. — Od dawna dwóch rolni
ków Teodor Brenas i Andrzej Martin, 
zamieszkałych na swych fermach w
Chadron, żyio z sobą w niezgodzie.
Przy lada okazji obaj sąsiedzi obrzu*
cali się nawzajem niesmacznymi W3'*
razami, grożąc jeden drugiemu. Mimo 
to znajomi ich, którzy byli świadkami

czac krwią, osunął 
kilka chwil zakonc:

się na ziemię i 'w
tczył życie. Po doko* 
u. nie troszcząc sienaniu swego czynu, nie troszcząc się 

bynajmniej o ofiarę, Brenas udał się
najspokojniej do pobliskiej kawiarni, 
skąd zatelefonował do policji.

Brenas ze wsi„Halo! Tu Teodor

dział W rozgrywkach.ale poza konkur
sem, w koifitursie zaś o ile uprzednio

we. sprawy paszportowe i t p. Skarży
li się też niektórzy Delegaci 
pr^chyl^ stosunek niektórych kiero
wników C. G. T. do Polaków.

na nie*
O K B I S

Po udzieleniu abeolutoriiun ustępują
cemu Zarządowi, przystanlono ao no
wych wyborów. Jednogłośnie został 
wybrany nowy Zarząd w składae na- 
stęoującym:

Prezes: Stróżyk Franciszek, zastęp
ca: Wodzianka K.

załatwia pas^rty 1 wizy 
sprzeda je dote po najlepszym 

kursie.

wydoje bilety kolejowe zniż
kowe 50% do wszystkich 
stacyj w Polsce, 

oraz bilety kolejowe niemiec
kie z 60% zniżką.

nil
Sekretarz: Kreppel K.. zasL: Pie*

Skarbnik: Cygan P.. zast.: Chudy.
Komisja rewizyjna: Zaparty. Redu

da i Świątek. Obecny.

Komunikat U. Okręgu „Pibudczjków" 
Wschodniej Fnocji.

U. 
wych

Okręg Zw. Tow. Kult Oświato- 
Im. Marsz. Piłsudskiego Metz,

niniejszym podaje do wiadomości Za*
rządom Towar^stw, wchodzących 
skład ll-ra Okręgu, że walny gazd de
legatów II. Okręgu odbędzie się w n'ds 

Hotel

w

: — Okręgu odbędzie się w nie- 
26 marca 1939 r. w Metz na sali
de Paria (place St. Louis).

Na dworcach kolejowych zwracajcie się tylko do umundu
rowanych urzędników ORBISU. Do przejazdu i przewoai baga
ży z dworców paryskich, we wtorki i piątki rano, poeługujde 
się AUTOBUSEM ORBISU.

Zgłoszenia na wycieczkę należy przesyłać bezpośrednio jak 
najwcześniej pod adresem ORBISU:

w Paryżai 71, Av. de YiUiers, PARIS 17-e,
w Llllet 37-39, Boulevard Carnot LILLE (Nord)
w Straabarguł 6, Qual de Parts, STRASBOURG (B.-R.) 

lub za pośrednictwem organizscyj polskich.
Przy zgłoszeniu należy podać dokładnie datę odjazdu wy

cieczki. oraz datę powrotu.
Zią'YKLE WY JAZDY GULPOYYE DU POLSKI

PO CEN.ACH WIELCE ZNIŹONYCBi
z PARYŻA I I.II.LEt we wtorki I piątki 
ze STRASBCRUA: w poniedziałki I czwartki.

tych niesnasek, nie przypuszczali, że 
skończą się one tragicznie. Aż tu o* 
; -jgdai tuL wioskę obiegła smutna 
wiadomość o zaTOjstwie Andrzeja 
Martin, przeciwnika Brenasa. Nie tni- 
dno było aię domyśleć, kto zabił. Zre
sztą zabójca samorzutnie przyznał się 

• do winy i przywołał policję rozkazując
aię aresztować.

Obaj rolnicy spotkawszy się tragi
cznego wieczoru za swą rodzinną wio
ską, wszczęli ze sobą krótką lecz 
gwałtowną Uótnię. Nie panujący nad 
sobą Brenas. dobył fuzji i wypalił 'v 
kierunbwuMeZ kule. Jednaj ;kul-ugor 
dzlłaoBf 4kfień wieśniaka, który bro*

Ourillon. Proszę mnie wysłuchać... 
Wystrzałem z fuzji zabiłem mego są
siada. Andrzeja Martin. Przybywaj
cie co prędzej! Oczekuję was, gdyż 
chcę być uwięzionym.

Chociaż policja przyjęła tę wiado
mość sceptycznie, przybyła bez zwłoki 
i aresztowała Brenasa, odbierając mu 
równocześnie broń. WTcrótce znałezio-
no na wskazanym przez zabójcę miej
scu ciało ofiary i wtedy dopiero poli-
cji przedstawiła się naga prawda. 
Przybyły lekarz stwierdził juz tylko
śmierć. Dramat powyższy wywołał w 
całej okolicy smutne wrażenie i stał
■sie odstraszającym przykładem dla tu
tejszych mi^kańcow. J. O.J. O.

Zagadnienia młodzieżowe w i^rodk. Francji.
(c) Przv8tioścla każdego narodu — jest

młodzież. Ód jej wylewania zaieźa 
s'ości losy ojczyzny naszej. Pragnli 
porusnć sprawę, która nareazine [w prxy- 

emy dziś
porusnć sprawę, która nareszcie znalazła 
należyte zrozumienie u kierowników tutej*
Bzego ruchu społecznego. Na terenie Francji 
środkowej Istnieją następujące organizacje 
młodzieżowe Harcerstwo, Sokół —K. 8. M. P.,

około osiem tysięcy. Trzydzieści tyzlęcy emi
grantów Jest więc zgrupowanych w trzech 
większych ośrodkach, a mianowicie: Mont- 
ccau-les-.Mines: 11.000; Lolre: 10 tys.; Puy 
de Dome I Alller: 10 tysięcy. Jeżeli męc z le
go policzymy 20 procent na młoddei. to 
sześć tysięcy winno być młodzieży, objętej

Strtelec 1 PUk* Nożna. Wszystkie razem gru- 
ęuję około 2400 młodzieży w wieku oa lat

ori‘gonizacjaml- 
Szkołsml I kursami czwortkoi

7 do 25. z tym. źe w Sokole 1 Strzelcu, s 
nawet 1 w Piłce Nożnej Jest około 50 procent 
powyżej lat 25. Szczegółowo liczby pned. 
stawiają się następująco:

ŁH.P. (łącznie z zuchami

polskiego, objętych 
W przedszkolu, oiW przadszkólul ogńlśku 
szkole Jest około 2.700;

li lęzyka..»• ow.sM •.cowymi
Jest ok. 4 tymęcy dzied. 

pnedazKOlnym I
kursy czwartkowe

z. S. (Strzelec) 
Sokół (około) 
K. 8 M P. 
Piłka Nożna

Razem:

I 1.179 
5-10 
100 
100 
250

3J79
Kluby pliki nożnej dotąd nie stanowią je*

szcze zorganizowanego okręgu. Uregulowa
nie tej tak palącej kwestii należy już do naj
bliższej pizyszłośct Są nadzieje, że Jeazcze w 
bieżącym roku Okręg Klubów Pliki Nożnej 
powstanie. Z proc. Jakie prowadzą powyższe 
ornnlzacje są następujące:

wychowanie Fizyczne prowadź Zw, Strze
lecki, mniej zaś Sokół. JÓBCZe mniej harcer
stwo 1 K. S. M P. Kluby piłkarskie prowa*
<lzą tylko sport piłkarski.

Z ptac kulturalno-oświatowych, prowodzo-
nych systemem śwletllcoawm, na pierwszym 
miejscu wymienić należy Strzelca 1 Harcer-
stwo, mniej K. S. M. P.. a wcale Sokół
Piłkę Nożną Trudności, na Jakie spotyka 
rozwój tego działu, m brak odpowiedniej ka
dry instruktorskiej, rekrutującej 
dzieży, należącej do organizacji.

stę z mlo-

STupuJą Ml. czyli razem około 3.700 mlo* 
dgl^ polskiej Jest objętej nauczanlm języ* 
ka polskiego. Jeżeli wdęc zwrócimy uwagę, 
że z młodzieży objętej nauczaniem .fest oko'a 
SOO w barcerrtwje 1 liczbę tę odejmlemy odtę odejmlemy od

zgłoszą awe przewidywane spóźnienie, 
do Komisji W. F. i Ob. w Metz, 1. av. 
Serpenoise. Rozgrywki odbędą się sy
stemem eliminacyjnym. Nagrody 
dą z Komisji W. ’F. i Ob.

Komisu W. F. I Ob. 
Związku Polaków w Metz.

■początsk walnego zjazdu o godz. 9. 
rano punktualnie.

Na powyższy zjazd każde Tow. wj’- 
syta po dwuch delegatów. Kolonie te 
które pragną załozyć u siebie Tow. 
Kulturalno - Oświatowe, przesyłają je
dnego delegata.

POŁUDNIOWA FRANCJA'
Proi

Tow. I
ipum zjazdu do każdego zarządu 
będzie wysłany.

II. Okręg Zw. To«. Kult Ońw. 
im. ńłbudsklego Metz.

ogólnej liczby młodzieży zorganizowanej: 
2.900 — 800, zoataje około 2.100, plus 3.70ę. 
czyli 5400 objętej jest szkołą polsKC ! ;-;;i 
nlzacjaml mitxizłeżowyml, a więc 80 procent 
młodzieży objętej Jest nauczaniem i orga-

:ą 1 orga-
młodzieży objętej Jest nauczaniem 
nizscjaml mroazleżówyml.
o
we

Stan ten Jest bardzo dobry. Jeżeil chjozl 
tr» wyżej wylenione skupiska Polakówwyżej wymlenio 

Francji środkowej. Gorzej przedstawia
aie stan młodzieży pozostałych 20 tysięcy Po
laków, rozrzuconych w przyległych deparm-
mentach.

Druga rocznica Oddz, Z. P. O. K. 
w Froldcul.

Dnia 12 lutego br. Oddział Z. P. O. K. 
z Froldcul obchodził uroczyście drugą rocz
nicę swego Istnienia, połączoną z balem kar
nawałów^.

Publlbzność wypełniła salę po hrzegl. Pre
zeska p. Turklewiczowa zagaiła uroczystość 
powitała gości p. Krzyżanowską. prez*8kę 
okręgową, miejscowego nauczyciela polskiego 
p Mamaka i wszvstklch prezesów poszcze
gólnych towarzystw z prezesem komitetu 
p. Olkiem na czele. Jak również wszystkich 
gości znajdujących słę na sali.

Z Hufca harcerz}' Alzacji.
Doto S marca br. odbyły się w świetlicy 

harcerskiej w Graffenwald rozgrywki płn-
2*’?****’'* harceriKlml Huf-

Zawody mtoly dwukierunkowe konkuren
cje: zespołowe 1 Indywidualne. — Do zawo
dów 8tanęlv drużyny: BolIwUler, Graffenwald 
Wlttenhelm 1 Pulverahełm. — Uczestnicy za* 
zawodów żałowali mocno, że nie wszystkie 
ośrodki wystartowały na czas. A jednak są 
gruszki w popiele... No, o tem Jeszcze po
tem.

Program bv| bardzo bogaty: przewodni' 
czaca udzle’lła gtoau prezeacc okręgowej, miejace —

Teraz należy zdradzić.naswlska mistrzostw 
olngponga wśród naszej braci harcerskiej, 
w zawodach Indywidualnych wybili się dru

która w krótkli
gtoau prezeacc okręgowej, 

len słowach powitała zebra-
nych 1 odczytała referat okolicznościowy.

Zarazem zabrał gioa p. Pedyna,
swym 3 
WSZV8tld<

który
przemówieniem poruszył 

Ich Polek ęerca ) zachęcał do wy*
trwałej pracy na przjuzłość oraz życzył od
działowi pomyślnego rozwoju.

Następnie zabrał głos p. Olek 1 życzył 
również oddziałowi owocnej pracy. Wspólnie 
odśpiewano „Bożo coś Polskę".

Potem nastąpiły występy Wnscenlzacje 
dzieci, pod kierownictwem p. JastrzębaklaJ.

Następnie młodzież starsza wystąpiła ze 
sztuką p. t. „Gorzałka”, wyprowadzoną rów
nież przez p. Jastrzębską, z której amato
rzy wywiązali się świetnie, wywołując 1 łzy 
1 śmiech.

Na końcu kobieto^ wystąpiły z poi 
jak Jedna matka wydała swoją młodą

ikazem.
jak Jedna matka wydała swoją młodą I pięk
ną córkę za starego kawalera 1 Jak poznfej
rozpaczała.

OraffenwaJd,
Izydorczyk Zygmunt z

Dużo Jest do zrobienia.
Jeśli chodzi o ducha narodowego, potcz**ba 

tylko ciągłej 1 troskliwej opieki.
Gorzej przedstawia zlę problem młodzieży 

pozaszkolnj. Ta młodzież w lwiej części lest 
dla naszego ruchu polskiego stracona.

Konkluzja z tego, że należy zwrócić uwagę 
1 wytężyć wszystkie slly na tym polu, by

dzieży, należącej do organizacji. Z drugiej 
zaś strony podkreślić tutaj nam wypada do- 
tycbczasowa obojętność społeczeństwa stor- ęw,tycbczasową obojętność amłeczeństwa star
szego, z Jaką odnosiło się do zagadnienia mio-

1 wytężyć wazystkłe slly na tym polu, by 
obj^ azkołą polską, kursami czwartKowytil, 
ogniskami przedszkolnymi młodzież w wieku
szkolnym, a następnie di^ć Iconsckwentilc, 

młodzież ze szkoły r*— -poszła do organlza- 
fyońsklm z prac or«

Pani Jostrźębska jeszcze wyśpiewała pa
rę ploKnek ludowych: publlcznoK nie szczę
dziła oklasków I bisów.

Po tym wszystkim muzyka zaczęła grać 
nasze pc'BklG „oberki" i „polki". Publiczność 
bawiła się ochoczo. Nasze mamusie nie za
pomniały o karnawale — napiekły bowiem 
smacznych pączków, któro miały powodze
nie na sali. Znalazły ałę też I ^marończe, 
czapki, korony, konfelkl. żc aź się barwiło 
od wszystkiego na ssll.

Zabawa zakończyła się o godz 4 rano. Na 
zakończenie zaśpiewała pub'lc3mość: ..Jesz
cze Polska nie zginęła" 1 wszyscy wrócili

2>^e miejsce — Humpllch Leon z Wllten- 
helm.

3-cle miejsce — Kozak Tadeusz z BoUwil- 
ler.

W rozgrywkach zespołowych było uszere
gowanie następujące:

l-8ze miejsce — Zespół drużyny Oraffen- 
wald. zdobył 12 set. 257 pkt.

2*gle miejsce, zespół drużyny Bollwlller. 
zdobył 8 set. 257 pkt.

3-cle miejsce zcsoół drużyny Wlttenhelm, 
zdobył 8 Bct, 227 pkt.

Gra była prowozlzona .a poziomie średnim, 
a blorąc pod uwagę pierwszy występ na za
wodach naszych graczy, trzeba Im przyznać 
pewien wysiłek. Przygotowanie techniczne, 
jak na warunki miejscowe (brak świetlic, 
stołów, technicznego Instruktora), okazało 
alę wcale niezłe. Karność w grze, opanowanie 
1 pewna umiejętność techniczna najloplej — 
bez przesad)' — uwydatniały się u samego 
mistrza zawodów. W technice stół nieźle db. 
Humpich, Slwlro. dh. Kozak grał b. uważnie 
1 ostrożnie. Podobnie w Ich zespołach, gdzie 
troszkę szwankowała karność w grze zeapo- 
łu trzeciego. No. ale na drugi raz będzie „prl-

NDIES.
—) (Aresztowanie b^wega). —• Wiel 

kie wrażenie wywarto pojawienie się w 
tutejszym mieśde tajnych agentów. — 
którzy areaztowali pewnego handlarza 
Włocha, zamieszkałego tu od kilku lat. 
Handloń miał uprawiać szpiegostwo 
na rzecz Włoch. Ze względu na toczące 
się śledztwo władze trzymają ca*ą 
sprawa w tajemnicy.

—) (Groźny pożar). — W La Ma- 
donnette pod Boillargues, w zabudo
waniach własności pani (ŻHement i Vi- 
dal wybuchł z niewyjaśnionej przyczy
ny groźny pożar, z błyskawiczną 
szybkością przerzucił się na pobliskie 
budynki. Pomimo energicznej pracy 
przybyłej straży ogniowej i wojska, o* 
gleń wyrządził na przesrto 200.0(X) fr. 
strat Szkody pokryje ubezpieczenie.
LANGENTIEBE.

—) (Wypadek na drodze). — Pod 
ęuartiers de Montredon, gminy, de Vi> 
nezac auto prowadzone przez panią Ve- 
del, żonę komornika przy tutejszym 

sądzie, która jechała w towarzystwie

— prawdą? Ńapewno! — W ogólności 
wszyscy wykazali jednak podejmowaną pra-
ma"
cę stałą w drużynach, co nalety

9waną pra- 
wstawlć w

pojmowaniu na plus w Ich harcesklcb obo-
wiązkach organizacyjnych. — Czekamy tyl
ko 1 zachęcamy — „Teosla" spod „Wftyny" 
1 „RosoUkę" podle ..SLoffen" — do szybszegr 
tempa! -- A wiosna idzie ~ znowu zawody

to

o PÓS.. Bieg naprzeiaj. wycieczki kolarskie,

w miłych nastrojach do domu. W . G.

zawody lekkoatletyczne — okazji do ml* 
strzostw nie braknie! A może tak ktoś z Was

swej matki i 2«letniego synka, wpadło

marca o godz. 1340 u p. Pautls 34. nte Loulo 
Blanc.

Zarząd uprasza 
nlejaze przypycle.

członków o Jak najUcz*

YILLENEWE a. Uf.
Zarząd Kota Z.O.P. zawiadamia swoich 

członków I sympatyków, zamlsezkałych w 
okolicach, że odbędzie alę zabranie mUalęcz- 
oe dnia 28 marca o godz. 10 rano w Reatau- 
rant p- Terrade, Roa .J^yrolas" « sprazneb 
bardzo ważnych, pogadanki 1 dyskusje rol
nicze.

ItelUla.
Bezroborie w Belgii 

zmnlelnzylo Nlę elągo 
tygodnia o «>.273 o»oby.

Bruksela. — Według statystyki U* 
rzędu Bezrobocia 1 Pcsrednictwa Pra-
cy. w ciągu tygodnia od 6 do U mar>
ca rb. przeciętna liczba dzienna bezro
botnych rejótrowanych w Belgii wy
nosiła 190.644 w stosunku do 195.960

w Bdgii

w tygodniu poprzedzającym. 
Jak wynika z tego zestaw:wynika z tego zestawienia, bez* 

i w Belgii ul^ło zmniejszeniu orobocie w Belgii ul^ło zmniejszeniu o 
5.272 jednostki, czyu o 2.7 proc.

W 1937 r. oitoośna przeciętna licz-
ba bezrobotnych w tymże czasokresie 
wynosiła 175.747, a w 1938 r. 173.043.

Lawina (ałsnwrrb
na parapet mostowy. W łOTadku banknotów tyslącfrankowych
wartkie trzy osoby odniosły poważne
okaleczenia. Przewieziono je klini*
ki W Aubens.
ANNOEAY.

—) (Samobójstwo).

w Antwerpii.
Z Antwerpii i okolicy donoszą o po* 

jawieniu się wielkiej ilości fałs^iwych
[banknotów tysiącfbankowych (Ban- 

__Rolnik Am*' knoty 200 belgowe). Jedna z wielkich
broise Jules, lat 47, zam. w ąuintenas i Ann w pobliżu dworca zainkasowała 
(Ardeche) odebrał sobie życie, rzuca*(w ciągu trzech godzin cztery fałszywe 
i. .» __ « • V _   .... sv« X.i I kanlrnA^ir ó mea KTAny^M łwo.jąc się do rzeki La (Jance zw. Tourteł.! banknoty tysiącfrankowe. Nawet po-
Zwłoki jego wydobyto dopiero po 16 
godzinach. Osierocił on troje dzieci. — 
Najstarsze liczy 12 lat. Przyczyna tego 
kroku nie jest znana.
BOSIERBS.

Slow. Re« .1 b}'L Wojsk, podaje swoim 
członkom do wiadomości. Iż zabranie kwor-

.1 b}-L Wojsk, 
wiadomości, U

borca podatkowy znalazł w swej ka*
sie po obliczeniach dwa fałszywe ban
knoty. Zanim rozes^a się wieść o fał
szerstwie. cały szereg Cinn. dokonują
cych grubszych obrotów padło ofiarą 
fałszerzy.

talne Koła odbędzie się w sobotę 20 marca EROUELINNES. f\ żrArlw lOAfl w sfill TV»mli . *o godz. 19.30 w sali Domu Polskiego. Refe
rat okolicznościowy. Proflmy wszystkich — (Aresztowanie dezertera). — 2an

darmeria tutejsza aresrton^ niej.członków o przytąwę na zebranie. 
PERIOUEUK. Piotra Ćollet, rodem z Liege, który 

zdezertował z wojska, przebywszy w
miałby szczęście być w ekipie młodzieżowej 
z Francji w igrzjakach lewlch na Zjeździć 
Świat. Zw, Pol. w Polsce? Trzeba pracować 
nad sobą — a wszystko jest możliwe!

Odnośnie wspomnianych rozgrywek trze
ba dodać, że wszyscy wyjechaU zadowoleni 
mimo dużej ilości pracy na jednorazowoj im
prezie.

Koło z. o. P. zawiadamia członków, że 
zebranie miesięczne odbędzie się dnia Le^ C!udzoziem^e.i 10 lat.26*gDMILUZA.

— (Walne zebranie polakleh touurzysiw 
katollcldeh). — Dnia 29 stycznia zostały zwo
łane katolickie Towarzystwo, Jak: Tow. św, 
TereoY. Kc^o śpiewu Im. Wacława z Sza
motuł aby odbyć swe wolne zebranie Na ze
braniu tym prezes Rosik oowlloł duchowień
stwo oraz gości i wszystkich zebranych no 
sali.

HOLANDJApolskich. W okręgu I._____ _  ,__ _
gonlzacyjnych należy praedewszystklm aor-

..^toweeo "'ę .„.V- 2w. Piłki Nożnej, utwo-
Okręg konsularny Lyon obejmuje około 50 Komitet Mlejscąw^ l i-

tyilęcy Potoków, rozrzuconych w 16 depar-tamentach. Okręg ten pobielić można na । Instnilrtoraką, która Jest bardzo, a bardzo 
cztery rejony, a mlanowicto: departament i poirzeona.
Saone et Lolre około 11 tysięcy: Lolre około Spodziewać się należy, że braki w zaobMr- 
15 tys.; z czego ś.OOO na roli; w Puv de Do-' wowanych terenach zostaną usunięte l mło- 
me 1 AlUer około 10 tys., Lyon i okoUca oko-1 renie wschodnim, I mamy nadzieję, że i one

dzleżowego
tysięcy Polaków, rozrzuconych w 18 depar-

10 5 l; 
depart

. —j... .     oko-1 renie wschodnim, I mamy nadzieję, że I one 
lyslęcy oraz luźno rozrzucone osiedla w slącu lipcu w tej dziedzinie sportu, 
•tamentach NlevTc. Cote d’Or, isere itp.. I A zatem do piocy!...

10 tys., Lyon i okolica

W skład nowego zarządu wesz'!:
Prezes: Ronk Wojciech (ponownlsj. — 

Sekretarz: Stachowiak Józef (syn) ponow* 
nie). — Skarbnik: Kubiak Andrz^l ipooow- 
nle).

Prezes Rosik zakończył zebranie hasłem 
„Cześć Polskiej Pleśni". Na zakończenie od-

Rozgrywkaml kierowali: db. Hufcowy i

RILIEU (Aln).
— (O^eń stmirtł fermę). — W 

tych dniach gmina Rilłeux była wido
wnia gwałtownego pożaru, który na
wiedził i strawił prawie w całości fer-

Cbervlers nr. 12, Magny; zasL: Hoffman Zo-
flo. — Sekretarka: ńgajówna Zofia Darcy 
nr. Ba, wr Montcenu les Mines, zast: Obo- 
rzycka He'ena. — Skarbnlećka: Majrowska
Helena, zast: Mensfeldówna Joanna. — fte-

Stów. ReŁ I bjl. Wojskowych 
pmi-stato w kolonii 

Wittenheiin * Theodore.

mę Dani Tissot. Przywołana straż po
żarna z Satbonay 1 Lyonu po 4-ch gO;
dzinnych nadludzkich wysHkch o^eń
ugasiła. Straty, które pokryje ube^i 
czenie, sięgają 60.000 fr. J. (J.

iie-

CLER5IONT . FISIlItAND 1 OKOLICA.

wizorkl kosy: Sipka Stanisława, Hoffmann 
Zofia.

Wszelką korespondencję uprasza się nadsy
łać na ręce prezeski lub sekretarki.
ST. ETIENNE,

— (Zanąd Komitetu Tow.) — W niedzielę 
dnia 6 marca odbyło się roczne walne zebra
nie Komitetu Tow. Miejscowych. Po załatwię

Z Inicjatywy działaczy spolecznycch tu
tejszej kolonu postanowiono wybrać komitet 
Komitet miał za zadanie zwołanie wszystkich
Polaków w kolonii Theodor — na zebranie
organlzac^ne, ażeł^ zastanowić się 
tymi Polakami, którzy Jeszcze do żadnej
nlzacjl nie należą.

nad 
orga

Towarzystwo I*rzylutni 
wlndomoś

Francusko Pol-
niu bieżących spraw, przystąpiono do wyboru

' organizacje: 
'ow. św. Bar*

hklel podaje do wlnóomoścl. te Już od dnia 
26 lutego to Jest od walnego rocznego ze-

nowego zarządu, który jest następujący: 
Prezes: Szustak MfcłuU. 71, ruc du Bo')'nil.

brania Tow. im. Iśarazałka Plłaudaklego w 
Clermont - Ferrand Die lal&lele Znmlaat To-

zast: Grzesiak Jakób. — Sekr.: Kortas Jan

warzystwa łm. Marsz.
Ile islnleje 
:. Piłsudski

01, ruo des zast.:: Jusińska Broni*

Iśomy Już w kolonii cztery 
Koło śpiewu, 2w. Strzelecki, tł ... __ ____
baty 1 Federacji Robotników Polskich. Ale 
nie wszystkim Polokom spodobały się te 
polskie organizacje, bo Jeszcze do nich nio
na'<^.

.lego, utworzo*
no Tow. Przyjaźni Francusko - Polskiej.

sinwa. — Skarbnik: Wegner Józ^, 
Gliszczyński Leon. — Rewlzorowle

zast:

Zoraąd towarzystwa jest następujmy: 
Prezes: Duda Stanisław, zast.: Wożniak

.<Jsz<»yńakł Leon. — Rewdzorowle kasy: 
Jezieraka Florentyns. Grzegolec Stanisław I

A więc dnia 36 lutego br. postanowił ko* 
......  inlzacyjoc. Prze-

Franciszek. Sekretarz: Skal*kl Stefan,
zastępca: Sikora Jan. — Skarbnik: Blenla-
szewski Józef, zast: Wierzba Piotr, Bi*
bllotekarkn: Śkabka Marla. ~ Komla‘a rewi 
zy^: Biskup Józef. Wierzba Jan 1 Du* Fr.

wszelką koreepondencję uprasza aię nad
syłać pod adresem sekretarza 17. rue Emlle 
Lubet Clermont * Ferrand Puv de Domc.

Towarzystwo apclute do Rodaków z Cier* 
monl • Ferrand l okoiley o przyczynienie się 
w współpracy polsko - francuskie).

Freda Wlad^law.
Wszelką korerpondencję uprasza alę kiero

wać na ręce prezesa łub sekretarza.
Zebranie kwartalne odbędzie się dnia 2. 

kwietnia w ea'l polskie] na Marata o godzinie 
3-elej po południu. Wobec ważnych spraw, 
uprasza alę zarządy Tow. o wysłanie dele-
ratów.

LE MAOW:
Lroczy stość ku czci Manzołków 

w Esch H. Alzette.
(Zarząd Kut. Klo-,v. MłodzlrZ>

Katol. Stów Młodzieży Pol. Zeftskle] na 
r.yni zcbrarthi wybrało nowy zarząd w i

polakiej) 
J na wa'-

W dniu 28 marca br. w Escb s Alzette
sali Noabusch rue d'.

którego wchodzą: skład
roczyitóść ^wtęcona
«ki Początek o godzlnl- łS-te]

mltet zwołać zebranie orwi. ____ 
wodnlczący komitetu, kol. Pacyga Br. objaś
nił cci zebrania 1 podał proiekŁ założenia 
Tow. Rezerwlatów 1 Byłych \Vi 
Żaden Poluk nIo powinien od takie] organiza
cji oddalać się. Dośmy przecież wszyscy o-

dikowych. — 
rle] orgonlza-'oj

brońcy Państwa Pa'sklego I Jej granic.'
Po £rzemówlenlu przewodniczącego 1 In- 

:ialaezy społecznych, przystąpiono donych działaczy społecznych, przystąpiono 
wpisywania się na członków, którj^ się za-
pisało osiemnastu.

Nastąpiły wybory zarządu: Prezes: Król 
Fr., Avonue Mar. Foch, 26, Wlttenhelm - 
Theodorc. — Sekretarz: Kutermak Fr., Av 
Mar. Foch. 22. Wlttrnbelm • Theodor*. — 
Skarbnik: Wójcik Karol. ~ Rewlzorowle ka
sy: Uujewucki Jao. Wdowiak Fronclrsek.

Audun odbędzie się u- Wszelką korespondencję uprasza się nad 
a obu Marszałkom Pol- Prezesa lub sekreUrta.

órego wchPjM: , Wszystkich Rodaków pt
prezeska. Krzyaztotlk Cenowda luc des na wspotninlaną uroczyatoK

trosi ■
Uwaga Zebrania miesięczna odbywać się

i' str. WF. p. Borowskt Jako sę<Wowle do
kooptowani bvU dh. dh: Bąk Fr. I Kaiuźny 
Mieczysław. Rasem stonowUl oni groźną I 
ważną Komisję sędzlowaką. która Jednak 
sprawiedliwie oceniała zawodników. Po za
wodach zwycięscy Indyw. otrzymali skromne 
nagrody, a zespoły — dyplomy. Wreszcie nie 
n«his pominąć znacasej pomocy dh. Instru
ktora. p. Borowskiego, który zostawlt nam 
gvść potrzebnych wskazówek technicznych 
Jak również 1 miłego tobie wspomnienia ra
sem z p. naucz Skowrońskim z Rosallmand. 
I^e najważniejszych wieści od nas! A teraz 
Słowu do pracy — pamiętajcie druhowie o 
sporcie! Czuwaj:

Referent sportowy M. K.

BOIX\ ILLER.
Dnia 13 marca br. zostało zwołane przez

tut. Towarzystwa nadżwyczame zetwanle w 
celu powołania do życia Komitetu Towa- .....-------- .. z.,j rńwnlel został przecelu powołania do życl; 
rĘ'8lw Miejscowych. Jak____________ 
prowadzony wybór Zarządu do którego webo
dżą:

Prezes: Dziedzic Wojciech. Cite 4. nr. 149, 
zast; Szulc Szczepan. — Sekretarz: Jon 
Ksrplcrz. Cite 4. nr. 53, zut.: Michalak Jó
zef. — Skarbnik: Bąkowa Franciszka, zośt.: 
Wleszczakowa Helena. — Komisja rewizyj
na: Jankowski Józef 1 Dzlopa Szczepan.
yiLLEKUPT.

— Federaoja Emigrantów Polskich — u- 
rządza zebranie generalne, na które zaprasza 
wszystkich członków oraz wszystkich ro

botników Polaków z Yllłerupt 1 okolicy w 
niedzielę, 26 marca br. w sali Couronne. Bę-

3dą omawiane sprawy dotyczące całej emłgra- 
I polskiej przez ulełaczy polskich 1 froo- 

klch z C.G.T.eusklch
STIItlNO WENDEL.

— (.\a Dom Polaków z Zagranicy).
Koło śpiewu ..Lutnia" z Stlrlng - Wendel. i

za apelem zarządu Związku Kół Splews 
ezyeh. złożyło w Banku P.K.O w Parj^ nr
konto Związku nr. *615 kwo^ 70 fr. na bu
dowę nomu Polekó-v z Zagranicy w Warsza-

przybycie i<dą c<i dnigą niedzielę o godz. 3 popol. u p. , wk : wzywa bratnie kola acho<lnlcj Frań-
Komitet. ‘ Pastusiaka. I ejl do kootynuowonle zbiórki,

Rodzina królewska Holandii bawi na 
wywczasach w Szwajcarii.

175 fr. fcosEtnJe litr mleka dla kNipinlezki BeatriA.
Cala górska miejscowość Grtndel- Mała wygląda pysznie.Nic dziwnem. 

wald (w Szwajcarii), nie mówi o ni-1 Jest znakomicie pielęgnowana. Ponie- 
czym inir^, jak o dostojnych go- waż lekarze holenderscy zdecydowali, 
śctoch z Holandii. że lepiej nie zmieniać mleka, więc co-

Księżna Juliana, jej małżonek ksią
żę Benuu^ Liope pr^jechali z małą 
trzynastomiesięczną księżniczką Bea-
trtx jesz^ przed dwoma tygodniamL 
Przed kilkoma dniami zjawua się sa-
ma królowa Wilhelmina. Mieszkańcy
Grindelt^du opowiadają sobie codzien 
nie o życiu tych dostojnych gości.

— Królowa Wilhelmina była dzisiaj 
na dużym pieszym sp------------  ~ 
— mówią ci, co spot

«rze w górach 
li królową, o-

dzianą w bezpretensjonalną ..lodenno- 
wą" twlerynę. uzbrojoną w tęgą laskę 
i obutą w grube, podkute buty górskie.

— Książę Bernard jeździł na nar
tach. Wczoraj był na dalekiej wyciecz
ce.

— Księżna Juliana była dzisiaj długo 
z małą oa spacerze.

Ks. Juliana nie może bowiem towa-
rzyszyć mężowi w jego dalekich wy
cieczkach narciarskłim, gdyż oczekuje 
zu kilka miesięcy drugiego potomka. 
Ogranicza się więc do przechadzek po 
drogach górskich. Przed nią jedzie w 
vózKu t uśclutka Beatrlx w ciemnych

idzie w
lemnych

okularach, osłaniających jej oczy przed 
binsk em słońca górsKiego i oślep ają*
cego śniegu.
19S .(^'siółwog — '

dziennie przysyłają dla małej mleko z
Holandii. Mleko w drewnianej skrzyn
ce wysyłane jest samolotem z Hagi do 
Zurichu — a stamtąd pociągiem po- 
spiesaiym do Grindelwaldu.Ona taJde- 
go mleka wynosi, po obliczeniu kosz
tów przesyłki, aż 175 fr. za litr. Jest to 
chyba najdroższe mleko oa świecie!

wKs. Juliana przeżyła ostatnio 
Grindelwald godziny wielkiego niepo-
koju. Oto

Id godziny 
małżonek jej, kor^stając z

pięknej pogody wybrał się w towarzy
stwie przewodnika na zdobvcw szc^’*stwie przewodnika na zdobycie szcz^ 
tu ^neflnh (4.(X)0 m, w>*sokości). nie*
opodal Jungfrau.

Wyruszywszy o świcie, ł^ążę z prąc 
wodnikiem dotarł szczęśliwie m szczyt
róry i przenocował w schronisku Ho- 
lanaia. w nocy rozazaJała się burza
Śnieżna, ^^e sposób było ruszać dalej.

Niespokojna księżna telefonowała 
na wB^^kie strony. aJe komunikacja 
zc schroniskiem Holandia była przer
wana na skutek azolejącei burzy.

Wreszcie po wielu 
się księciu zejść do

godzinach udało 
doliny Loetschen*

-'II -

Btahl i stamtąd ze schroniska zawia- 
dn-^łć telefonicznie zaniepokojoną mał. 
żonkę.

a j 7 UO
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LENS FIRMY POLECANE
nafiTym CZYTIi:i..'VIK(LM i OKOLICA Q

MEBLE
tx>żka - l.inolcom 
Pir-rr* w-r^nżfalekie

Firma
©

.Jak szykownie jesteS' 
ubrany!

Bo widziu. ublerun

I ’

łl

A. ANSART
46. Ilac Bolincrt 
(obok Bureau Tabao 
1 pomnika B. Bosly)

W LENS

li
rć

I
1 ']
[

■
II.

Mę w fachowej firmie 
krawieckiej

.AU TAIIXEUB
DE ROUBAIN".

Tam jest zawsze 
" seybór towarów

du^ 
mocb

% 1'2^.

AlaszjTiy do prania nil 
g motorem.

Towar solidny I gwaran- ____
toivany ■ Na żądanie udziela się KREDYTII.
ur* PltZUlUlIF ODWIFIIZIC

llozpou'Kzeclinia|ric
nGAZETĄ dia KOUIET^^W

.......................... ""->Hmiiiimiiilllltllllllllll

Hienaletc 
Komulani Polska

Knncpinria .Adwokacka 
pod kierownictwem DOKTORA PRAW 

Tłumacz Przysięgły 
przy Sądach Praacnskich.

S. OLSNICKI
106, r. Jonffroy — P.ARIS XA'II
rnrjeełs od I — 7. W aiedz., I Svl«t« od 10 — 1 

Hebo WAORAM. — TeL WAORAM SS-B

TŁUMACZENIA DRZĘDOWT
Papiery do Aloba — Xa(arall> 
saeje. — Pelnomoenlrlwa. ~ 

Akty rejeotalne. — Rozwody. — SpodkL —
Obrona w eądarb fraocztsklcb I p„lskiclL

nyeh, dobrych 1 tanich. 
A wykonanie doskonale!

— To dobrze się skła
da! Bo i ja tam właSnle 
Idę się ubrać!"

AU TAII.I.Kl B
DF BOI BAI.\

4, rue Jean Jauim — na
przeciw kina „Aleazar'*.

^Au Leopard
Firma CLEMENT 
18, PL J. Jauree Tel. 46 

"Henin-Lietari

W MEV1N
Ubrania 1 płaszcze na miarę oraz konfekcja mi 
ska 1 dziecinna. — Kredyt. — Mówi się po potsk

Dom zaufania, polecany ze względu na wielki wybór 
wszelkiego rodzaju rUTER, LISÓW. PŁASZCZY. 
KRAWAT, po cenie nleporóirnalnej. — Reperacje. — 

Przemiany. — Przechowywanie podczas lata. 
UŁATWIENIA W PLATNO6CI NA ZADANIE.

(17 K.1

Towar gwarantowany. 
Ceny jaknajnlższe.

AUX DAMES 
DE FRANCE

6. Rue de Lille l.l-L^S

FUTRA
MATERJALY 

BIELIZNA

iiiiitiiiiiiHHiiiiiiiiiiłiiiiHiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiniiiiiiiiiiiiiiiii

ZADOWOLONY jest zawsze, bo kupuje swoje
Itutsule

C-hvmitit»rif* ParMenm*

GEORGES
18. Rue Porte d’Arrajł — LENS 
7. r. de la Gare, BULI.Y les MINES 
KO.S4 OWE NEB4K, wartości 
2H fr., sprzedawane za t .*» (r.

oiiiniiiiiiiiiiiiiiimiiiiiniiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiinih

I

d]
1,41 l*linrmaci« Priueipale

Cjłówna Apteka w

HENIN-LIETARB
Psuł HUTIN, Pharmaclen de l-re Claase 

20. PIncc Carnnż. (naprzeciw kościoła) 
Najlepiej z całej okolicy, zaopatrzona we wszyst
kie lekarstwa pochodzenia francuskiego 1 zagra
nicznego. Do dyspozycji Polskiej klienteli znaj
duje się preparator mówiący po polaku I po nie 

mlecku, który obsłuży Was zawsta rzotelnłe.

TANIE I PEWNE
LEGZEME przeziębienia

K A .S Z L U

DRUKAB^I.t H^AnonoWrA'* 
zaopatnona w nowoczoany sprzęt 
teebnlcżny. wykonuje szybko. •Inroo- 
ole I po przystępnych renueb wszel
kie praee .w zakres drukarstwa webo- 
dząio, Jnk: bilety wlzytou«. ulotki, o- 
flsze, koperty, nagłówki firmowe, sta
tuty, >smt .kslążhż druki luksusowe 

srtełobarwne Itp.

1 Pierze Polskie
Z A iM D E R G

18, Av. Van Pelt, 18 A LENS (P de C.)
Dosurczain na całą Francji I
gęsie, do darcia po

Belgję Czyste 
. M.— I 46 fr. kg.

Darte ręcznie po 60.- 60.— 75.— I 35 fr. kg.
Puch (kwap) po 76,— 90.— I 150 fr. kg.
Na wsypy, gwar, damasu, garnitury obrusy, 
p^rzeócleradia I ns pościele po spec censch. 
Wysyłka bezplat Próbki na żądanie darmoPnibkI na tędanle darmo

..... .......................................................................................................... . lllllllinooillliił*,

BLISaU BONSULATU — MA.ISTAIt<>iZA KANCEI.AII.IA POI-SBA
(tslnlp|p ud 30 InIJ

|3 I

Dyplomy
dla Towarzystw i Klubów Sport.
Administracja „NARODOWCA" posiada na składzie 

oryginalne polskie Dyplomy Sportowe w dwubarwnym 
artystycznym wykonaniu, (druk złoty i czarny);
(w rozmiarach 34 X 37). CENA io.eo fr.

1) Dla sportu STRZELECKIEGO 
lab sportów I.EKKOATLETTCZWCH
(w rozmiarach 25 X 34).
2) Dla Piłki Nożnej

CENA 8.00 fr. 
Piłki K€H<zyko«

wej i Siatkowej — Pint^-pongn — 
Bractw Karkowych.

Należność należy przesiać z góry — dołączając 2,50 fr. 
na koszta przesyłki.

Zamówienia należy adresować : Administracja „Naro
dowca" LENS (P. de C.) me EmUe Zola.

I 
I

I 
I

Piece kuchenne
„Scholtes”
fabry-ka«'ja wPfKfaiMka

najpiękniejsze na rynko —
------- do nabycia w f i r m I e:I ------- uo naiiycia w 11 r m i e;

, Aux Forges de St. Eloi
I- K X S — H7, l>oulpvar«l Basly, 67, — LENS

.M1.HZV^Y 1M> PR.%>'IA murki .J<ans Kgal« 
.MASZ^'XY IMż SZVf l.A KM.4S HOWK

I Skład sprzętów metalowych - żelaza - blachj’ . wózki polskie.
5% zniżki dla nowożeńców. -----1 -WG

I Sprzedaż za gotówkę I na raty. — .Magazyn zamknięty w sobotę popoŁ

f*r:tigody Profettora PHifJŁKt.

Psn Pigułka z panem P -:tyklem 
szermuje zr'*cznle oa szpady. 
Fechtunek ma być 7 wynikiem 
lecz pan 1'nlyk nie daje rady._

Był ..tusz", panie profesorze.
>zpa(^ ewą zraniłem pana!,..
Co pan mówi T Kpi pan może 7 
Unie pan zranił, gdzież Tfl yaoa

i CIIORÓD PŁUCNYCH 
ea pomocą BRONCHOFLUIDU. — Przeziębienie, bron, 
chlt. katar organów oddechowych, grypa, astma, dc 
aznoóć, wszelkie choroby gardła 1 płuc. leczą się Bzyt> 
ko 1 niezawodnie BRONCHOFLUIDEM. Nawet po uży. 
cłu kilku tabletek BRONCHOFLUIDU. chory odczuwa 
polepszenie. — Cena: 16.— tr.

I^eczonie zatwardzenia 
żołądka, chorób trawienia 1 wątroby zapomocą OA- 
STROFLIODU. — GASTROFLUID. kUry reguluje 
działalność wątroby, leczy zatwardzenie, jak również 
choroby z tejże przyczyny: zatrucie krwi, choroby wą
troby, ostre 1 chroniczne zapalenie klBek. chorot^ 
skóry, hemoroidy, blde serca, bezsennodć, odbicia ga
zy, zły smak I zapach w ustach itd. • Cena: 18 tr. 86.

PISZCTE OO .NAS, a my Wam wyżlemy cudowny 
lek ten I opla użycia. — Oplata przy odbiorze. — Prze
syłka na nasz kont w razie zamówienia nie mnlel 
jak 3 pudełek. Ptszcle do nas po polsku na adres:

LAB<ntATOIRIi KALKn.i;iD
U. Bid. EzelmoAB. — PARIS (16)

Jerzy Lewiński przy b. Prterab. Si)dzlc Apciae.

Tłumaez Przyitlf»gly |s3
Metro: TEHNES.

91^ avenuo WAGIIAM. P A II 1 S 17-e.
Telefon. WACRAU

od 6 ~ 13-tej ł od 8 — d-Łej; » niedziele 1 twlęte od 6 — t2>lej

Urzędowe tłumaczenia ze wszystkich języków, ■— Natychmiastowe załatwieni*. — Peł
nomocnictwa. — Akta Kupno. — Sprzedaży. — Formalności do oaturolizacji i do
Miibu. — Rozuody. — Wypadki (Accidents). — Legaliza^^je. — Spadki we Francjii

S PoiNce i innych krajach. — Sprowadzanie dokumentów z Polski i innych państw. —
: Obrona w ^ach francuskich i polskich. — Podania, porady ustne i listowne.

Ściąganie wierzytelności we Francji z Polski i innych państw.

OGŁOSZENIA DROBNE
•e ptBtne t K^ry.' Ugloscenlai „Uzlertawr** „epnedare". „Kupna". „KóŁne" i „.Moirytnoniainr" nie

iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii b

Tłumacz Przysięgły

Z. WITTENBERG
62, rue Vannean PARIS (7>e)

Tel. Lit 10-64.
Tłumaczenia — Porady prawne.

— Cediy oiliono dla robotników. -

pnełtrueujące 10 wierszy, knartujo ZO.— tr., trzykrotne ogloezeole 50.— (r. ..Wolne mlejMa' oto pn^
Urarza^łce 8 wleraty, k<M>lu)s IS. fr., trzykrotne igloszenle Ml.— tr. Ogloerenln dln i><nzukujq^cb
pr»cj (r„ trzykrotne IV.— tr. Zs każdy diid:iti<nwy wlerst L— tr. W trydantoeb olcdzleloycb Uoy 

«le 20% drożej.

POS7.Vtt.VJ$
PR.tCł’.

ROLNIK 
młody i zdrowy, fornal,

ROBOTNIK ROLNY 
potrzebny do Sw. Jana, 24 
czerwca. LAINS, Vl]Ialna
par Biel (Chor). (1931)

WDOWA 
lat 37. z 2 chłopcami, ma 
fermę na połowę z włażcl- 
cielem. pmgnlo poznof 
mężczjTnę od lat 40 do

ROtAS.

MŁODSZY CZELADNIK

rat: Nord &8-M.

Wielka Klinika Polska 
'tedyczno-Cblrorgiczna, Zol. w 1910 
IS3. Uld. dc la Yillcttc, PARIS

M4lro: Aaberv1tUere.

znający dojenie krów, po
siadający dobre Świadec
twa, z Zoną 1 2 dziećmi od 
lat S do 9, — żona znająca 
wszelkie, prace 1 szycie —
poszukają Małej 
fermie. Wolni

pracy na 
od 1-70

kwietnia. Zgłoszenia do 
„Narodowca" pod nr 1921.

oraz
RZE2N1CKI
UCZEŃ mogą itlę

zgłosić do: Franciszek Ja
niak, 65, rue de la Repu- 
bllqua Bruny en Artois 
(P. de C.) Tel. 70. (1936)

45 ’ 
nym.

w celu matrymonłal- 
Usty kierować do

..Narodowca" pod nr. 1982

SPRZER.AZe.

w pobUżu: Gore de TEtt I Oare du Nerd. 
eięciu lekarzy specjalistów kęsy według nsjoewszycb metod nauki. 
CHOROBY UOCZOPŁCIOWB tryper, awęleme cewki niemoc, prostatyi 
CHOROBY KOBIECE: upławy. niemoc, metryt, perjody bolesna 
STFUJS 1 JEOO KOMPUKACJEL
CHOROBY SKORY I KRWI: psorjazls, plamy, twędsenle. wypad włosów 
CHOROBY PŁUC l SERCA: astmA Kaszel, suówty, palpitacje 
CHOROBY ŻOL4DKA 1 KISZEK: bóle Kwasy, odbicie wymioty, zatw
CHOROBY OCZU NOSA. GARDŁA 1 yf.2U. (1 biegunka
.Sowocżeaoe leczenie etektrj-cznoóclą.^''.omlenle K, djstermje Promie-
ale ultra-fjoletowe t infraczerwone, lampa kwarcowa, prądy wysokiej 
częstotUwodd ł gałnano-taradyczoe Wuystkle choroby tą łcUle tprs- 
trdtane przez proRż K, badania laboratoryjne, oow. metody iecnnla.

MĘŻCZYZNA 
Od 2 lat we Francji, zna
jący wszelkie roboty rol
ne czy to przy krownth 
czy przy koniach wolny w 
każdej chwili, poszukuje 
pmcy dla siebie i dla żo
ny, któn) pragnie ściąg
nąć na kontrakt do Fran
cji wraz z 2 letnim dzlec-
Mea. Henryk Dobkow-

yfairgmonfaltie

DOSKON.ALY 
MECHANIK

lat 34, posiadający stała 
pracę. pragnie poznać 
pannę tub wdowę od lat 
20 do 30. najchętniej z 

Alsno lub z poblUu.

SKŁAD KOLONTALNO - 
RZEŹNICZY' 

w kolonii polskiej, odstą
pię na dogodnych warun
kach z powodu stosunków 
rodzinnych i posiadania 2 
interesów. Zgłoszenia do 
„Narodowca" pod nr. 1918

KRAWCY
Po wszystkie najnownzs 

nuterjoły zgl. się w firmie
O. DUTER-MONT 

lA Rue de 1’Rniiltace 
KOUBADL 

Ceny Korzystne Wyazła- 
my próbki - przedstawi
ciel przyjeżdża na żądania 

(212 K.)

UALBTKA 9ZCZTPTA
PRPiE OnOPIIILE 

leoy »; głowy.
odpręża 
mózg

FoMto 
l In.

KAWTYRNLY POLSKA.
dep. Alano 
Zgioazenla, wraz z foto-

W bardzo dobrym poloZe-
nlu. w Henln •Lietard,

lecBilczych.
2 salony ■ poczekalnie. — Dwanaicle sal

Ctny bardzo utnlarko*
vane I bardzo przystępna Przyjęcia 
od goda: 9-ej. do 12-ej. I od 2-«j. do 3-«j 
W niedziele 1 Święta od godz. 9. do 12 
Listy kierować.: INSTITCT MEDICAL 
ISS. Boiilevard de la Ylłlette  PARIS.

»kyj. Chez Mr. Bostlen 
Augusto, Youjecourt par 
Corre (Hte Saone).

graflą za której zwrot rę
czę. nadsyłać do „Naro
dowca" pod nr. 1912.

przy ruc de Douai, nr. 14,
do udMaplenla. (1933)

W« »KyiL apL 1 pa Centrala 
Lena. PliaC: Lab. Płcot Calali.

ri919)

atUftea.

Apteka „PANTEON Ił

28, rue des Carmes. P.IRIS V.
metro: Maubert Mutualltó.

Wykonuje wszelkie analiz 1 recepty pp. lekarzy. ASSURANCJES 
SOCIALES. Wypadki przy pracy. Wszystkie specjalności francu
skie i zagraniczne. Sprzedaż ziół 1 perfumerii oraz artykuły higie
niczne (pasy itd-.-l Kompletne leczenie przeciw: tryprowi. syfili
sowi i chorobom krw’ i skóry oraz wszelkich Innych chorób (cho

roby kobiece, dziectane).
Wysyłamy na prowincje za zaliczką a zachowaniem dyskreejt 

Informacje 1 porady listowne bezpłatnie wraz ze sposobem użycia lekarstw.
Pisać po polsku. (6 it.)

DZIEWCZYNA 
pracowita, młodsza, z pa
pierami w porządku, po- 
trzebaa do pracy domowej.
Odzie? 
wiec".

wskaże ..Narodo- 
(1937).

DELIKATNY

I
< 
3

3 
3

1

UllOUZYS Przyjdźcie wazyncy z zaufaniem do:

Centralnej Kliniki w Paryżu
nr. 4, Bid Denaln, PARIS (naprzeciwko dworca Nord) — 2-gle piętro. 

Leczenie wszystidch chorób notvenil metodami. ——
Ełektrycznoóć — ZastnykL .

Choroby weneryczne: tryper — syfilis — choroby kobłoce — krwi — 
Mtóry — reamatyzm — phio — żżołądka — gardła — nosa Ud— Md—I rrz.

I ttonml
PRZEBWIETLENIA — ANALIZY.

Konsultacje codziennie od 9 r. do U i od 8 do 740 wlecą W niedzielę
1 Święta od 9 r. do 13-e]. — Ceny umiarkowane — Aasurancea Boclatea
Mówi Olę po polaku 1 niemiecku. LlsIowDo p«r*^ bezpłatnie.

U-tZI.
— Panie Prztyczku, ciąłem paao' . 
_ fln? ejiritiir nnn znnewne ?— Co? Zartujr pan. zapewne?
Ta ' -’<p ileudttDO.
obu oblicza są gniewne.

e

»

KAWALER 
przystojny, lat 30, posia
dający własny dom z In
teresem, pozna pannę łub 
wdowę do łat 30, posia
dającą oszczędnożcl od 
30.000 fr., w celu tnafry- 
monlałnym- Sprawę trak
tuje się poważnie. Oferty 
kierować na adres: „Nn- 
rodoulec", 68, Bd. Slras- 
bourg, Pnris 10. nr. 1516. 

(137*13 ag.)

M KSLyZRA DO NABOŻEŃSTWA.
specjalnie dla Wychodżtwa naszego 
wydana staraniem Polskiej MISJI

KATOLICKIEJ WE FRANOJLODGITBWNIi
Zalecana przez Księży polskich 1 dostosowana do po. 

trzeb naszej Emigracji polskiej we FrancjL

Wydanie Il-gle, przejrzane 1 ozapetniMM^

AROMAT
w czarnej lub niebieskiej oprawia 

za złotym napisem...................
W czarnej białej i bronzowej opra

wia s złotym napisem 1 brze^em
W pięknej skórkowej oprawia brona, 

niebleaklej i żółL, s złotym nap.
W slelmiej 1 włSniowej opr. skórk, 

watłiwanej. z zloL nap. 1 brz^em
W czarnej lub białej inka prawie 

skórk.. a złotym nap. i brzegiem

15*^
18
20
24
26

tei

IrJ

Oo każdego saiodwlenla należy di

HERBiTiKUSMI
NAJLEPSZA HERBATA ROSYJSKA

ezyd 8.— fr. na przesyłkę polecoi
Za zaliczka poeztówę się nie wyayl

lotM 
onU 
lyłaj

Eamówicnla wraz s naJeZytoSelę klerawad do.

Administracji „Narodowea
101, me EmUe Zola. 101 - LENS fP de C).

Pijcie wyśmienitą

HERBATĘ KUSMI IIIIIIIIIHIIIIIII AA'IELKA||i||||||||llllllll

! i zamieniajcie próżne opakowania na śliczne

PODARKI lub oa booy udziałowe LOTERD 
NARODOWEJ.

Kusmi-thó. 75 av. iViel, Paris.

li Kancelarja Prawna
I s tstnleje od ktikunaatu lat 1■ S l&icurjv OU KUMUOUBIU UAb w I

8. skornicki
S 26, rue Beaiibourg, — PARIS (S-e) £
S Metro; RambntMtu. — Tel. Turbłgo 64-76 s

Załatwia w JaknaJkrótazyrn 
i po zniżonych cenach.

aiisit

Tlnmnczcnin n r z c n c zc

Pokłócili się Bsermlcrzo, 
porzucił łba) •zpady: 
ubliżają «' ’’le er-aerze, 
no I doszło wnet do cwady...

"M fecht ■P.'ku pechowego, 
ikutek ’'M*nl nlc«fe’v.

.; -ili do tego.fr.-b-iig.n.
Zc„. walczę na plilolcty!.. IJV«

wazystkirit■| języków' — 
w rairj'Frnnr|l!

nnżno

Petnomocnlclwa — Akia tejentaine kupna 
I apnrdoży. — NATUKAI.IZACJE — Pa
piery do eiubu. — KOZWODY NA KKROYT. 
Legalizacja — Obrona t* aądacb puHkleb
I rranrmklcb

lllllllllllIllItltllllllihllllNilHIIIlItllllllllllllli

Porody u«t[>e l llatmtne.
SrFt.lAI.NK W.lItI NKI 
DI..1 ll<»lt<»TMK4>AV.

Preyjęcia. od9
IV niedziele 1 twięta: od 0

12-ej I od 8 - »-<) =
I2tc)

TTaTolt execuC4 poi •
des ouvners ayndląuż*

ImprUDerte ..NARODOWIEC" (M KwiatkowskiJ
rur Emlle Zola LENS

(Reg de Pom. Rólhune nr 3ł3Sl>
L* G*rĄni I.KN8

Ze !><IwjMiida fteuuKwje ols edpwniada

I
I


